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Ogłoszenie przedpłaty.
Z przesyłką pocztową w państwie

Austryackiem na m. Wrzesień złr. 2 50 
Od Igo Września do końca Grud. „ 8'—  
Z przesyłką pocztową w państwie

Niemieckiem na m. Wrzesień 6 marek 
Od Igo Września do końca Grud. 20 „

H F *  Prenumerata liczy lig tylko od p i e r w s z e g o  do 
ottatniego dnia w miesiącu.

■ rą k lw  28 ilerpiln.
Nieznamy jeszcze w całój rozciągłości 

projektów Wydziału krajowego dotyczących 
kredytu na cele ekonomiczne, przedewszy- 
slkiem zaś na poparcie rolnictwa. Zanim o 
głoszenie całości projektów wywoła szczegó 
łową i specyaluą dyskusyę, sama już za 
powiedziana inieyatywa Wydziału w tym 
kierunku dozwala nam rzucić okiem na 
stosunki rolnictwa w kraju zarówno z eko 
nomicznego jak i społecznego stanowiska. 
Diagnoza choroby powinna wyprzedzić za 
stosowanie lekarstwa; obliczenie sił żywo­
tnych w organizmie społecznym powinno 
być miarą zamierzonój reformy.

Środek proponowany może się wydawać 
na pozór heroicznym, lecz ma też cel i do­
niosłość Biegającą wyżój po za wyłącznie 
ekonomiczny interes kraju. Niechaj nam 
godzi się zwrócić najpierw uwagę na ten 
cel wyższy, ogólny, bo bądź co bądź wzglę­
dów moralnych od materyalnych jeśli ko­
mu to nam nie przystoi oddzielać, a oddzie­
lić również nie zdoła żaden ekonomista po­
stępu bogactwa od rozwoju społecznego.

Celem tym, dla którego Wydział krajo­
wy zamierza użyć kredytu dziesięciomilio- 
nowego jest po prostu ratunek ziemi, nie 
tyle odsiecz od najazdu obcych kapitalistów 
ile ratunek dwóch warstw rolniczego spo­
łeczeństwa od ruiny, upadku, wywłaszcze­
nia. Niebezpieczeństwo jest bliskiem i gro- 
żnem, złe sięgnęło głęboko, ale są zasoby 
bogactwa w ziemi i są zasoby obrony w spo­
łeczności, które tylko wesprzeć należy i wła­
ściwy nadać im kierunek. Zapyta kto, czy 
środkami kredytu uratuje się ziemię, jeśli 
ona usuwa nam się z pod stóp w skutek 
licznych przyczyn, których wina w znacznój 
części na nas spada, czy roztropnie jest 
obciążać kraj, aby przyjść z ratunkiem ruj- 
nującój się Bzlachcie lub zadłużonym chło­
pom, aby popchnąć naprzód rolnictwo, któ­
re stanowi główną podstawę i niemal wy-
_  I
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łączne źródło bogactwa narodowego? Od 
powiedź prosta, że jeśli rolnictwa ratować 
się nie będzie to wszystko runie, bo wszy 
stko na nim się wspiera, a upadek społe­
czności rolniczój pociągnie ruinę kraju ca­
łego, że tu sam wzgląd ekonomiczny jes 
wystarczającym a środkami tylko kredytu 
przywrócić można równowagę między obro­
tem kapitału a pierwotną produkcyą i zie­
mią. Nieprzesądzamy sposobu przeprowa 
dzenia tćj pomocy, podnieśliśmy już niektó­
re wątpliwości i powrócimy do nich w spe 
"cyalućj rozprawie, ale nie powinniśmy tracić 
z oka głównego celu, naglącój potrzeby ra­
tunku ziemi, pomocy dla rolniczój społe­
czności.

Gdybyśmy tylko ten społeczny, narodo­
wy, zgoła idealny cel mieli na oku, gdy­
byśmy te dziesięć milionów zaciągali w imię 
idei polityczno-społecznój a nie w imię za 
sady ekonomiczuój, to nawet w takim ra­
zie nakład nie byłby ani lekkomyślnym, 
ani zbyt wysokim. Ileż to milionów zmar­
nowaliśmy już na to,- żeby nas po chwi­
lach bohaterskiego lubo niewczesnego po­
rywu, tem łatwiój wywłaszczano z ziemi, 
czyliż mielibyśmy się ociągać i wahać 
z podjęciem nie ofiary bezpowrotnój lecz 
z użyciem środków będących w nasz ój mo­
żności, obwarowanych najpewniejszą porę- 
ką, jaką zawsze daje ziemia, aby tę zie 
mię utrzymać.

Nie idealizm to tylko i patryotyzm pol­
ski chwyta się takiego środka: dziś wszę­
dzie o ziemię walczą pieniędzmi, a broń to 
pewniejsza niż oręż, aby ziemię posiąść i 
utrzymać. Pierwsi praktyczni Niemcy, a 
mianowicie ów rząd pruski, który przed 
epoką miliardów słusznie uchodził za wzór 
oszczędności i wyrachowania, użył tego 
środka kredytu przeciw nam, dla idei po- 
litycznój, wrzekomo cywilizacyjnój, nie jak 
u nas idei zachowawczój i obronnej lecz 
zaezepnój, zdobywczój,kolonizacyjnój. Nad: 
zwyczajna pomoc kredytowa dla nowona- 
bywców niemieckich czy była uronioną, ja­
kie przyniosła rezultata, niech odpowie 
świeżo ogłoszony przegląd statystyczny 
przechodzenia ziemi w Poznańskiem z rąk 
polskich w ręce niemieckie. Gdyby nie ta 
pomoc z góry, nie to poparcie kredytu rzą­
dowego, kolonizacya niemiecka nie byłaby 
szła falangą w Wielkopolsce i byłaby się 
rozbiła o niedość rozwinięte warunki kre­
dytu i produkcyi, jak się rozbiły próby spo­
radyczne w tym kierunku w Galicyi, jak 
się ruinowali tu kapitaliści niemieccy wy- 
cupująey ziemię różnemi czasy, ale nie- 

zjeduoczeni i niepoparci ulegli wcześnie. 
Dziś wszędzie toczy się ta walka ekono­

miczna kapitałów o ziemię. Dla tego wąt- 
pliwemi są jeszcze zdobycze rusyfikacyi ot 
wschodnich naszych granic, bo oparły się 
tylko na negacyi, na odjęciu praw własno­
ści i nabywania, na zaprzeczeniu warun­
ków ekonomiczno-finansowych właścicielom 
polskim a nie zdołały poprzeć dostatecznie 
kapitałami nowonabywców rosyjskich.

Poczucie obrony ziemi polskiej w tej 
walce ekonomicznej i bronią ekonomiczno- 
finansową, budziło się w różnych częściach 
kraju. Dostarczenie** taniego kredytu rolni 
ctwu, zwrócenie kapitałów ku ziemi bywało 
jednym z głównych punktów tego progra 
mu pracy organicznej , walki pokojowej, 
który powstawał to w Warszawie, to w Po­
znańskiem, to w Galicyi, choć ulegał przer 
wom. Były to atoli usiłowania raczej pry­
watnej natury, nie mogące przeto sprostać 
założeniu, choć częściowo okazały s'*ę sku­
teczne i pomocne. Któż obliczy zasługi, ja 
kie w Królestwie Polakiem złożyło Towa­
rzystwo kredytowe, ta jedyna instytucya co 
przetrwała wszelkie wstrząśnienia i dopo­
mogła do utrzymania ziemi i postępu rolni­
czego pomimo tylu klęsk. Zakres działania 
Towarzystwa kredytowego galicyjskiego, 
długo był o wiele więcej u nas skrępowany, a 
dziś nawet z pomocą licznyc nowych instytu- 
cyj kredytowych jeszcze niewystarczający 
na wzmagające się potrzeby rolnictwa, zwła­
szcza, że ograniczony tylko do tej części 
własności ziemskiej, która posiada księgi 
hipoteczne.

Nie brak instytncyj kredytowych w kraju 
ale ich zawisłość od niekorzystnych wa­
runków targu pieniężnego jest powodem 
zwichnięcia równowagi między kapitałem a 
ziemią. Nie wchodząc w szczegóły usiłowań 
w tym kierunku jedno tylko naznaczyć winniś­
my, że w kraju najuboższym nowe zakłady 
sredytowe przebyły najtwardsze próby bez 
szwanku, dla tego, że ich podstawą działania 
było rolnictwo. Upadały w Galicyi stare firmy 
lankierskie, które idąc za ogóinym prądem 

chciały przerzucić pole działania do Wie­
dnia, w sferę giełdowo-przemysłową; upa­
dły te nowe zakłady, które miały swój 
junkt ciężkości w wiedeńskiej giełdzie —  

utrzymały się zaś bez wstrząśnienia te in- 
stytucye, które pośrednio lub bezpośrednio 
miały styczność z rolnictwem krajowym i 
nie służyły za liwar wyciągający pieniądze 
z kraju do W iednia, lecz przeciwnie sta­
rały się zasilić kredyt rolniczy. Niepotrze- 
jowalibyśmy dziś pożyczki dziesięciumilio- 
nów na cele ekonomiczne, gdybyśmy byli 
niezmarnowali kilkudziesięciu milionów w 
grze giełdowej i hazardach sztucznych przed­
siębiorstw, gdybyśmy miasto dać się po­

ciągać txploatacyi Wiednia, byli zasilali 
własne instytucye. Jakżeż się dziwić, że po 
takich stratach i próbach, obrót pieniężny 
w kraju jest anormalnym. August Cieszkow­
ski w swem pomnikowem dziele porówny­
wa eyrkulacyę pieniędzy do obiegu krwi. 
Porównanie to z całą daje się przeprowa­
dzić ścisłością, a z niego wypływa, że po 
utracie i wybuchach krwi nastaje anemia. 
Aby przywrócić regularny obrót krwi po­
trzeba czegoś więcej niż prywatnych usiło­
wań , niż wysilenia instytucyi, potrzeba 
interwencyi ustawodawczej, rękojmi kraju 
W braku ’powtarzamy tu jeszcze ’dostatecznej 
pomocy państwa, czyli kredytu z banku naro­
dowego inieyatywa samodzielna sejmu jest 
obowiązkiem i koniecznością. Niedawno słu­
sznie zauważano z powodu artykułu p. Augu­
sta Gorąiskiego, że jednem z tych wielkich 
słów, których nadużywają u nas jest także 
słowo kraj .  Nieprzeczymy temu; często 
nazwa kr aj  służy za parawan, za którym 
zasłania się lada samozwaniec, a imię to 
bywa niekiedy ogólnikiem nic nieznacząeym. 
Lecz kraj w ścisłem tego Błowa znacze­
niu, kraj reprezentowany przez Sejm, to 
wielki pan, który posiada olbrzymie zasoby 
i środki, który używa wielkiego kredytu, 
który może wiele dokonać. Jedno słowo 
tego wielkiego pana, ustawa sejmowa, po- 
ręka kraju wystarcza, aby te miliony, które 
od roli oderwano do niej powróciły.

Projekt Wydziału krajowego dzieli się 
nS dwie części i rozdziela w równych czę­
ściach proponowaną pożyczkę na cele po­
stępu rolniczego i obrony od lichwy. Po­
dział ten słuszny wymaga bliższego prze­
glądu stosunków większej własnoćci, przez 
którą jedynie postęp rolnictwa może być 
osiągniętym i mniejszej własności ziemskiej, 
wobec której znów wyłącznie ratunek od 
lichwy jest obowiązkiem kraju.

KOBISFONDSWCYA „CZASU?

K onstantynopol 26 sierpnia.

Wszystkie informacje, jakie w tych dniach ze­
brałem o sytuacyi w Rumelii wschodniej zgadzają 
się w tem, że stan umysłów w tym kraju jest bar­
dzo niepokojący. Wiecie już, że liczne komitety 
mnbułgarakie potworzyły Bię we wszystkich pro- 
wincyacb południowych bałkańskich, zajętych przez 
Rosyan. Celem tych komitetów jest pm łączenie do 
Księstwa bułgarskiego wszystkich prowincyj, w któ­
rych przeważa żywioł bułgarski. Innemi słowy, 
idzie im poprostu o zastosowanie quand meme tra- 
ctstu San Stefano. Kampania ta toczy się w oczach 
administracyi rosyjskimi, a nawet mogę powiedzieć, 
z jej współudziałem. Nie ulega wątpliwości, że ks. 
Dundukow Korsakow stoi w bliskich stosunkach

I

z tą agitacją. Ta podwójna praca komitetów i 
administracyi rosyjskiej jest już sama przez się bar­
dzo niebezpieczną, gdjż wdanym razie może prze­
dłużyć okupację i usprawiedliwić zamach gabinetu 
p etersburskiego ua traktat berliński. Komitety te zaj­
mują się gorliwie werbowaniem ochotników. W jakim 
celu? Milicye lokalae m :gt zupełnie wystarczyć dla 
zapewnienia wewnętrznego spokoju prowincyi auto­
nomicznej i nie ma potrzeby wzmacniania korpum 
ochotników, utworzonych w przewidywaniu wypad­
ków, które nie są niemożcbneini, ale które na te­
raz nie mają żadnego prawd >podobkmtwa, jak Dp. 
powstanie ludności muzułman ikiej.

I)la czego na przykład — a jest to fakt nieule- 
gający żadnej wątpliwości — liczne bandy ochotni­
ków zebrały się między Sofią a Kustcndżą, gotowe 
na dany znak wtargnąć do Macedonii i wywołać 
tam powstaoie?

A nie należy zapominać, że ochotnicy ci są po 
większej części z pochodzenia Macedończykami i cho­
ciażby napotkali opór ze Btrony Greków, to od swych 
współziomków znajdą poparcie.

Wiele osób, które podróżowały w ostatnich cza­
sach w Rumelii wschodniej, kló:c były w Konstan­
tynopolu, Filipopolu, Zolii itd. zapewniają, że wszy­
scy cywilni urzędnicy ro3jjscy lekceważą sobie bar­
dzo warunki traktatu berliń ikiego, odnoszące się 
do terminu okupacyi i do podziału Bułgaryi na 
dwie piowiacye.

Nie tają oni swych nadziei, że zanim upłynie 
czas okupacyi, wypadki troskliwie przygotowane 
zmienią stan rzeczy, a może nawet i traktat ber­
liński.

Oto co się dzieje w Rumelii wschodniej, według 
informacyj, jakich zasiągnęli podróżni.

Agitacya, którą prowadzą Rosyanie posługując 
się Bułgarami, może niemieć rezultatów, o jakich 
marzą, ale stworzy ona poważne trudności Porcie 
i Europie.

Bądźcie przekonani, że gdy ogłoszoną zostanie 
władza Sułtana w Rumelii wschodniej, Bułgarzy 
podburzeni przez Rosyan przyjmą urzędników tu­
reckich z bronią w ręku, i że wojska tureckie nie 
łatwo zajmą Bałkany, Rosjanie zaś będą dążyć 
do przedłużenia okupacyi tych prowincyj.

Przyszłość pokaże, jak usprawiedliwione są moje 
przewidywania.

Nota wysokiej Porty w sprawie greckiej nie 
je3t, jak to było pierwotnym zamiarem, zbyt poje­
dnawczą. Pitrwszy memoryał przypuszczał zasadę 
porozumienia. Poszedł on jednak do kosza. Drugi 
ni. narusza wprawdzie tej zasady, ale mieści w far­
mie dyplomatycznej zupełną odmowę Porty.

W każdym jednak razie wszyscy dygnitarze Porty 
są zdania, że do porozumienia przyjdzie, chociaż 
trzeba będzie zwalczyć wiele trudności i przeszkód.

NPan nadał Drowi Ambrożemu J a n o w s k i e ­
mu ,  dyrektorowi gimnazjalnemu i radcy szkolne­
mu we Lwowie, szlachectwo austryackie z uwol­
nieniem od taksy.

Wiedeń 27 sierpnia. Dr R i e g e r  wystosować 
miał do bawiącego w Emmersdorf pod Celowcem, 
Dra Adolfa Fischhofa pismo, w którem go wzywa, 
aby wziął inicjatywę do porozumienia między Niem­
cami a Słowianami w monarchii austryackiej. Do­
wodzi on w tem piśmie, że Niemcy tylko łącznie 
ze Słowianami są w stanie złamać hegemonię ma- 
diarską i utorować drogę do takich stosunków 
w Austryi, z których wszystkie narodowości będą

e u f ó  Ilta radM rtystyczK S .

WYSTAWA HISTORII SZTUKI
w pałacu na Trokadero.

III.
Już nam teraz tylko dwie sale przed Wystawą 

polską do zwiedzenia pozostają. Pierwsza opromie 
niona metalicznym 1 laskiem zbrojowni p. Szpitzera, 
stanowi szczęśliwy kontrast swym szarawym poły­
skiem z różnobarwną mięszaniną poprzednich po 
kojów. Należy bowiem i to także organizatorom 
Wystawy za zasługę poczytać, że potrafili gamę 
żywych i przyćmionych kolorów dość umiejętnie po 
całej galeryi przeprowadzić, aby nigdzie nie raziły 
klaskiem, lub przeciwnie me tworzy ły plamy. Dru­
kiem ich Btaraniem było, ażeby w każdym oddzia­
le wznosił się na środku po nad otaczające go wi­
tryny i prztf,rsztowania, czy to wysoki marmuro­
wy posąg, czy naładowany wyrobami z emalii pię­
trzący się w górę jaki postument, tak ażeby wy­
dające tym sposobem, a następujące po sobie w pe­
wnych odległościach wierzchołki mogły być z daleka 
^■dziane. Tu naprzykład mamy pried sobą prze­
ślicznego, zbrojąjokrytego, a na koniu z kopią w rę­
ku siedzącego rycerza. Od przyłbicy do ostróg, ud 
Wędzidła do podkowy rynsztunek jest w całkowi- 
*?ćci autentyczay. Nie potrzeba prawie żadnego wy­
silenia imaginacyj, aby wyobrazić sobie wyjeżdża­
jącego w pole wojownika z tamtych czasów. Nao­
koło niego leżą poustawiane rzędem rusznice z kol- 

nasadzaną misterneroi arabeskami z kości sło­
niowej, wielkie malowane tarcze, całkowite zbiory 
I"stoletów, sztyletów, strzemion i pałaszy. Dalej 
przedziwnie wyrabiane zegarki, narzędzia fizyczne, 

spaniałc damascińskic wyroby, wreszcie marmu- 
owe posągi rzeźbione z tem głębokiem poczuciem 
arożytności, które tak silnie charakteryzowało rt-

sta r°^a *a â’ właśnie, która do polskiej Wy- 
^i w7 doprowadza, poświęcona jest głównie zbioro- 
jji c.lekkwości... hebrajskich. Nie diiwnaż to iro- 
oien U’ która nas nawet w obliczu świata tem 

Proszonem sąsiedztwem prześladuje? Jak ów ba­

jeczny tytan, przykuty do skały, którego wiecznie 
odrastające wnętrzności (immortale jecu r , mówi 
Ovidiusz) sęp nieubłagany pożerał, tak my dziś 
w tych żywych obrazach wskrzeszonej różczką 
archeologa przeszłości, występujemy z tym odwie­
cznym sępem przy boku, który najżywotniejsze Bo­
ki z naszego ciała do dziś dnia nieprzestaje wysy­
sać. Ta uwaga, która się tu mimowoli nasuwa nie 
ujmuje bynajmniej wartości kolekcyj p. Straussa. 
Ale oczywiście dla nas, a mianowicie dla miesz­
kańców Krakowa, nie ma być ani w połowie nawet 
tak zajmującą jak dla Paryżanina. Komu codzien­
nie dana jest sposobność przejść się po zaułkach 
Kaźmierza i zwiedzić zwłaszcza Bynagogę, która 
pod względem konserwacyj żadnej z pewnością na 
świecie nie ustępuje, ten niezaprzeczenie ma pra­
wo być co do zabytków 3ztuki izraelskiego plemie­
nia nieco bardziej wymagającym. Nie zatrzymamy 
się więc przed tym ełtarzem, w którym poobwi- 
jane na wałkach leżą Mojżeszowe, prawa, ani przed 
temi lichtarzami, z których kształtem jesteśmy tak 
dobrze obeznani, a przejdziemy zaraz do nastę­
pnego oddziału.

Aby szczegółowo mówić o zbiorach polskiej wy­
stawy, tak jak jest to naszą powinnością i zamia­
rem, musielibyśmy przerwać ten pobieżny przegląd 
galeryj na Trokadero, któryśmy tu przed parą ty­
godniami rozpoczęli, a który jest niezbędny dla 
objęcia c&łcści całkiem wyjątkowego przedsięwzię­
cia i ocenienia jego doniosłości. Byłoby to może 
z ujmą tak dla samej naszej, że tak powiem, naro­
dowej ciekawości, jak i dla ogólnego artystycznego 
wrażenia. Sam już widok nagromadzonych zewsząd 
różnorodnych kosztowności, sam nawał tylolicznych 
a ważniejszych jeden od drugiego materyałów, na­
kazuje nam trzymać się powziętego planu i nie wy­
puszczać z ręki pod karą zabłąkania się wśród za­
czarowanego labiryntu, owej nici Aryadny, która 
jedna może nas z niego wyprowadzić.

Wymowniejszą jeszcze przestrogę daje nam zre­
sztą w tej mierze przykład niebacznego z tysiąca 
i jednej nocy wędrownika. Ten gdy cudowną ma­
ścią znalezioną w raju natarł jedną powiekę, ujrzał 
naraz wszystkie skarby ukryte w ziemi; lecz gdy 
złudzony łakomstwem, chciał na drugiem oku do­
świadczenie powtórzyć, ślepotą ukarany został. Tak 
i nam dzisiaj, by nie uledz niebezpiecznej pokusie, 
nakazuje przezorność rzucić jednym tylko okiem 
na własną nawet naszą wystawę, odkładając na

później bliższy jej szczegółowy rozbiór. Ułatwi nam 
to zadanie, uchraniajac od mimowolnych dygresyj; 
ustęp z Gazette des B e a m ; -Arts, która w swym 
pierwszym ogólnym przeglądzie, tak się o polskim 
oddziale wyraża:

„Utwory sztuki polskiej, całe muzeum nadesłane 
przez księcia Czartoryskiego i kilku jego rodaków 
zapełniają jedenasty salę, w której ogromne wyroby 
ze złota rzucają nieco jaskrawy połysk obok tkanin o 
łagodniejszych odcieniach, obok rynsztunków, pasów i 
zbroi, obok edycyj gotyckich, miniatur, portretów, 
klejnotów, wyrobów z kości słoniowej, wielkiego 
mosiężnego naczynia i warszawskich ceramik. Sztu­
ka Polska zdaje się być przejętą jakimś niemie­
ckim wpływem i mieć upodobanie w bogatych, na­
ładowanych dekoracjach. Książę Czartoryski ułożył 
ten zbiór z wielką biegłością i znajomością rzeczy. 
Należy zwrócić uwagę na dywan w rodzaju smyr- 
nejskich robót, zawieszony na prawe? ścianie sali“.

0  tym dywanie nadesłanym przez hr. Bnińskiego, 
niczyjej innej jak tylko Mażarskiego roboty, a któ­
ry w samej rzeczy zwrócił na siebie powszechną 
uwagę znawców, o tych zbrojach, klejnotach, por­
tretach i t. d. jak i o domniemanym słusznie czy 
niesłusznie wpływie niemieckiej sztuki na naszą, 
pomówimy innym razem obszerniej. Dziś, do nasze­
go ogólnego przeglądu powinno nam wystarczyć to 
cośmy się z przytoczonego krótkiego ustępu dowie­
dzieli, to jest że, wystawa Polska, aczkolwiek nie- 
uzupełniona całkiem tak jakby sobie tego należało 
życzyć, a dotego, jak się z tej wzmianki można 
łatwo dorozumieć, nie odznaczająca się koniecznie 
nadzwyczajnym ładem, zajmuje pomimo to wcale 
przyzwoite miejsce na tym powszechnym popisie za­
bytków starożytnej sztuki. Rozmaite przeszkody, 
względy polityczne, opóźnienia, obawy paraliżowały 
najlepsze chęci i utrudniały zadanie. Tem większa 
zasługa dla tych, którzy szlachetny zamiar dopro­
wadzili do skutku i umieli skorzystać ze sposobno­
ści okazania światu że, jak mówi poeta:

et nos aliąuod nomen decusque 
Gessimus.

Wogóle możemy to sobie na naszą pociechę po­
wiedzieć, że obecna wystawa przyniosła Polakom 
niespodzianą korzyść! Bo esy to w oddziale sztuk 
pięknych, czy, jak się przekonamy wkrótce, na 
wystawie etnograficznej, czy to w niektórych nawet 
oddziałach sztuki przemysłowej, czy wreszcie na

tej tu wystawie historyj sztuki, wszędzie zasłużyli 
sobie nasi rodacy na chwalebne uznanie. Pokrze­
pieni więc tą myślą i uspokojeni względem tego, 
co nas najbardziej miało prawo obchodzić, możemy 
teraz swobodnie aż do końca pierwszej galeryj 
podążać.

Nie potrzeba się zbytecznie od wystawy polskiej 
oddalać, by poczuć zmianę jaka, w atmosferze arty­
stycznej zachodzi. Szesnasty wiek wkrótce dogory­
wa, siedemnasty natomiast z całą pompą swojego 
baroka występuje, podobny do pawia, co wspaniały 
ogon napuszysto roztacza. Taż za nim, krzyżując 
się nawet często ze swym poprzednikiem w tychże 
samych salonach, zjawia się dyskretnie ze swemi 
przedziwnemi drobiazgami wiek Woltera i Maryi 
Antoniny. Ztąd nieraz nieprzewidziany kontrast 
U stóp kolosalnych marmurowych posągów, two­
rzących patetyczne grupy o pełnych deklamacyj ge­
stach i postawach, rozproszony jak piasek morski 
widać nieprzebrany świat bonbonierek. tabakierek, 
pudełeczek, klejnocików, wachlarzy, drobniutkich ze­
garków, delikatnych miniatur, cały świat który 
stworzyła kobieca drobiazgowość czasem maniero- 
war.a i wyszukana w swoich utworach, przeję­
ta czasem przeciwnie niesłychanem poczuciem na- 
turv, zawsze ujmująca i pełna wykwintnego wdzięku.

Tu już włoskie półmiski o jędrnych koloracyacb 
znikają; na ich miejscu zjawia się i popisuje fran­
cuski fajans o błękitnych i różowych odcieniach. 
Wreszcie wchodzi na scenę prawdziwa porcelana, 
z całym taborem wyrobów tak sewrskiej jak i sa­
skiej fabryki. Przez jakiś dziwny anachronizm za­
błąkała się na dobitkę tutaj sławna biblioteka p. 
Didot, tak, że poważne manuskryptu o malowanych 
na złocie miniaturach, książki o starożytnych kla­
sztornych oprawach, e średniowiecznych rysunkach 
są nieco zdziwione, otwierając swoje karty przed 
idyllami Lsncretz lub Watteau. — Nie możoa wszak­
że powiedzieć, żeby te rozmaite przeciwstawienia by­
ły rażące. Pozorna różnica spokrewnionych w grun­
cie rozmaitych intonacyj, tworzy tu nierozwiązany 
wprawdzie, ale nieprzykry, owszem wdzięczny, a 
raczej mile drażniący dyssonans; a jeśli się poró­
wnania z muzyki mimowoli nasuwają, to winne są 
już temu chyba same instruments, których do tej 
pory nigdzie nie było widać, a które wyrobiwszy 
sobie tutaj prawo obywatelstwa, prawie, te się sa­
me zaczynają odzywać. Jaką bo też z nich cudowną 
kollekcyę wystawiło w ostatniej sali konserwato­

rium  paryskie, począwszy od staroświeckiego kla- 
wikordu, na którym grywały skromnie nasze pra­
babki, aż do owych zaczarowanych skrzypców, 
w które wlewał swoją duszę Stradivarius. Niczem 
zdają się być męki Tantala w porównaniu z temi, 
jakich doznąje prawdziwy amator zmuszony przez 
szybę pożerać oczyma te drgające prawie pod jego 
wzrokiem, już nieomal ożywione, bo więcej niż 

I łódzką obdarzone mową, wdzięczne prawdziwie 
I istoty, gdy wyciągając ku nim mimowoli rękę po- 
I strzegą na białej kartce nieubłagany zakaz; on est 
p r ii  de ne pas toucher. Wszakże mu właśnie o 
dotknięcie tych przedmiotów chodzi! Ale tuż obok 
jakież go jeszcze nie czekają skarby! Rozłożone 
pod witryną, może naocznie oglądać manuskrypta 
Bacha, Hayona, Cimarosy, a nadomiar całkowicie 
zachowany rękopism Don Juana Mozarta, będący 
własnością pani Viardot.

Tu się więc prawdziwie nowy świat przed nami 
otwiera, cały świat harmonii i muzyką wyrażonej 
myśli. Wszystkie plastyczne formy znowu zużyte 
zostały; nowym potrzebom ducha musiała wyobraźnia 
otworzyć nowe drogi i wydoskonaliła muzykę. Na 
przełomie wytwarzających się fłamnie w końcu XVIII 
wieku pojęć i dążności, okazała nam się szczególnym 
trefem po3tać Don Juana. Czy nie byłby przypad­
kiem najwyższym wyrazem swojej epoki ten świetny 
a nieustraszony rozpustnik, lekceważący bezkarnie 
Boga i ludzi, dopóki go oczekiwany sędzia, wskrze­
szony nadspodziewanie komandor, w otchłań pie­
kielną nie wtrąca? Czyż ten przerażający dramat, 
który Mozart boskiem swem natchnieniem uwie­
cznił, nie był przypadkiem najżywszym obrazem 
całej świetności XVIII wieku, zapadającej* się nie- 
powrotnie w otchłań rewolucyi francuskiej? Czysty 
traf nam to zbliżenie nasunął. W każdym razie 
możemy z niego skorzystać, by zakończyć pod tem 
wrażeniem naszą artystyczną peregrynacyę po ga­
leriach na Trokadero. Otworzyły nam świat p)- 
gańalri Tanagrejskie figurki; dał nam klucz śre­
dnich wieków aż do renesansu posążek św. Fran­
ciszka z Assyru; doprowadza nas do progu XIX 
wieku Mozart ze Bwym Don Juanem. Są to trzy 
główne przystanki w tej olbrzymiej wędrówce ludz­
kich pokoleń, której sposobność wystawie historyi 
sztuki zawdzięczamy.
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z zagranicy,

zadowolone. D r F is c h h o f  odpowiedział, że obstaje I dem odznaczało się głównie posiedzenie z d. 22  b. m.,, „ n ^ u m o u  vu»«..- —....w,, , --  . —r . j  y - — -— - * 7  .. -., , , ■ T7pr7\«istei ernkipi inwazii skoro u
przy programie, który wyłuszczył w piśmie swemIna którem dwóch znakomitych obywateli Królestwa raz ten w XIX wieku nie powinien istnieć w mo- 25 sierpnia włącznie poszukiwania poltcyi były biz-1 „0WgtaI)ie otrsymywałó pomocy 
p. n. „Austrya i rękojmie jej bytu- . Jak  przed- Polskiego p. Ludwik Górski i mecenas Wrotnowski wie ludzkiej Pożądanem wszakże byłoby prawo, skuteczne 1 że pomimo bardzo licznych aresztowsńJ P ^  kr jahL yza „derzeniem różczki cza-
ttm , t t t  i tera* nie .ide i s t o * *  d l. p .lta t« -1  preo.d.,1 . S e S S S }  b T 7  I{“ S T  t k I  toddejeniej..Wynik, cm tego eąutaeg. aa rn c ta  by-

erne wyspy Krety, śmierć trzech czwar- 
ieszczęśliwych mieszkańców, wyczerpanie
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życzeniem gorącem 
mesie ten pokój. 7
zmuszonym usunąć o*v —r ----------- * — r — j — —j — - — --------------------  ------------- r - —  „ , . . . . . .
Niepodobna mu zrzec się spokoju życia wiejskiego sów, ale i tutejszych reprezentantów władz różnych Mówca widzi przed sobą koło mjżów uczonych Przeciw takiemu sposobowi p w ® j * ' -  I »*-,««, rT,-t cve nie zważajac na nieszczęścia iakie
i dla tego żałuje, iż nie może zadość uczynić we- i publiczności Warszawskiej. z dalekich stron Cesarstwa, pragnie wię: ze sta- U  powstają gorąco St .  Pet. Wiedomosti, nazywa- każTm  m e r ń a
zwaniu Riegera. Posiedzenie wszakże rozpoczętem zostało wmie- nowiska nauki ukazać im p ra w d ę . jącym t o  środkiem korumpującym, n i e m o r a l n y m  1 1 tym sposobem sprowauma taza^m razem na

Były prezes gabinetu węgierskiego Józef szaną przez prezydującego kwestyą wyboru miej- Kreśląc historyczny przebieg kwestyi służ jbności chybiającym celu. „Wątpliwą jest rzeczą, powiada J Pv ■ • * madra wola kongresu wykluczyłaJ • -  • 86 - - - 1 " 1-------- • - ’ w kraju tutejszym , mówca powołuje się przede- rzeczony dziennil% aby znalazł się jaki c z ło w ie k |_  « d y  więc juz mąara^worn Kongresu wyKmczyia
S z la v y  mial w Preszburgu mowę do wyborców, scowości, dla przyszłego zjazdu. wie- Kretę z zakresu rozpraw, cale’.y jeszcze zbadać prze- 

obecny stan prowiccyj graniczących z Gre- 
rozebrać motywa podane przez gabinet ateń-

jako kandydat na posła do Sejmu; wyjmujemy Jedni, a głównie p._ Szafranów, proponowali Char- wszystkiem na prawo sejmowe z roku 1830, czy-Uczciwy, któryby się ztekomił na, te 5 0 ^ 0 ,  wie- - j v y  b t i n -prowiDCyj graniczących z Gre-
2 niej ciekawy ustęp o okupacyi: „Okoliczności, Ików, inni oświadczali się stanowczo za wyborem I niące zadość wszystkim potrzebom ltśnym 1 eko-ldząc, ża donos jego będzie ko. ztować życie innego I 7 7 ,- a— ------  -*-■«
stosunki, które nas do tego skłoniły, czynniki, któ- Kijowa. 1----- :--------  n . i - s  * « « « .  n«róln«-l«.».«-ł-i,. nt>»tnłAB n ««rrndv temu kto doniesie. I
re tu współdziałały, motywa i cele nie są nami Głosowanie wreszcie rozstrzygnęło 
zupełnie znane, znamy je tylko częściowo. Mam I że Charków otrzymał głosów 64, —
nadzieję, mniemam, przekonany jestem, że rząd do-1 Tym sposobem następne posiedzenie zjazdu od- J tytułu na piśmie.* kim od 1st tylu mają się znajdować Epir i Tesa- 

"  ‘ ije kłam temu twierdzeniu, uczy
od roku 1829, w którym został 
lii system feudalny, aż do reku

wszyscy zgodni' t. j. w sympatyi, w uczuciu dial w fasach prywatnych w Królestwie Polskiem i jego I oświadcza, że rozbiór takowych ob jmuje artykuł I kie instytucye rządo'wc me przyjmą cilar̂ aI?yrh I ^  u  i cc 11 v m ° 't vlko^ (kwitow o ̂  'w^rok ”  1845
' • "  * ‘ • •   ^  .Ludwika Górskiego w ostatnim (88) zeszycie 50 ,000naszej walecznej armii. Oiupacya rozpoczętą zo związku ze służebnościami włościtńskiemi- .   _ .

stała i musi jak najrychlej, jak najdokładniej i I Pan K. po jasnem a gruntownem przedstawieniu N iw y ; a w końcu zgodnie z wnioskiem .p. vso
yj, sprowadzi ją do następujących konkluzyj,lna, kładzie nacisk na konieczność jakiejś no

Wojżbu-|Ńa przyjęcie nie pozwala ani godność administra- przez opór, który stawiła muzułmsń3ka ludność
r my I Cyi, ani godność sądów naszych. Administracya ma niższej Albami z powodu konskrypcy 1 militsr-

zy zawieraniu umów uooiowyiujrv.u. aż nadto dostateczne środki do wykrycia sprawców nej ‘?mr,nje g^j związku™ lze'kom em ^sdo-
.  . .  I  ^  I  '  ,  » ___  ______________ I  H A  A A A   ̂ ,  t  -  '  - J a   _U _ __ i  n  J a M A I u I ! -  Iwnuiitmi wyswobodzenia sie. które przypisywnno

z jak największą chwałą doprowadzoną być do koń- kwestyi, „r  „ --------- -----------------------------------------
ca, — w tem nie może być różnicy zdań. A zada-1 które poddaje pod rozwagę i dyBkusyę zgromadzania |przy zawieraniu umów dobrowolnych 
niem naszem w tej chwili może tylko być otoczę-1 leśników 
nie armii naszej najgorętszą sympatyą, 
przez to zapalić do dalszych pełnej chwały 
lecznych czynów, i starać się o pozostałe r
i o rannych. Każdego obywatela, wszystkich _ .  . .
wszystkich municypij świętym jest obowiązkiem dą- rzyści włościanom. Wobec zaś tego wydanie prawa do dzisiejszego posiedzenia 
żyć do tego i popierać takie dążności, aby armia o przymusowej*) zamianie służebności, stanowi rze- 
na3za pod żadnym względem nie doznawała niedo- czywistą i niecierpiącą zwłoki potrzebę", 
statku. Gdy skończy się okupacya, wówczas nadej- 2° Jeżeli wydanie podobnego prawa napotka tru­
dzie chwila wydania naszego wyroku na podstawie dności, w takim razie będzie rzeczą konieczną, ja- j O nowej pożyczce czytamy w  ̂ _
oczekiwanych że strony rządu dat i oznaczenia dal-1 ko uzupełnienie przepisów z r. 1875 („o sposobie I Wiednmostiach co następuje: „Dziś duia 23 sier-lzwJocznie do zdonyc>a Batum Bilą oręż*

I użytkowania z lasów obciążonych służebnościami I pnia podpisany został najwyższy ukaz o podpisach] —
[w guberniach Królestwa Polskiego0): Ina drugą wschodnią pożyczkę, w sumie

a) Uznać, że służebności włościańskie należą nie nów rubli. Pierwsza wschodnia pożyczka,
Ido osób, ale do osad włościańskich. |w  przeszłym roku, zrealizowaną została

Portę na pośle rosyjskim K w i e - R o s U r k i m ,  tych właśnie chiześcian których rzekomo cswoho- 
Batum ma być cddanem Rosyi już koniecznie i daić miały. Gwałty były tak wielkie, że Anglia 1 
03tatec7.Se d 25 sierpnia, z tein, że gdyby w tym Francy a, chcąc im kres położyć musiały wojskiem 

łnrminip Pnrta wvstsnił» zuowemi trudno- obsadzić Pirtus. W końcu po 15 latach pokój tych

szego naszego względem rządu postępowania.* 

Bośnia i Hercegowina.

ieszcze terminie Porta wystąpiła z uowemi trudno-, ---------  . - , .  ___
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użytkowania z lasów obciążonych służebnościami j pnia podpisany został najwyższy ukaz o pocipisacn | — St. Piet. Wiedomosti donos ą o wypadku, | bliczn.e I^cd okiem . a  • / .  a . a .  1  .B r.n /1  I t .  . .  O  . C C I

osób, ale ao osaa włościańskich. w przeszłym rouu, zrealizowaną zootnia w Bięzemem u,UIłlD*uv .^  • władzy ale usiłowania ich rozbiły sie osta-
b) Oznaczone przy urządzeniu włościan ilości i I kości 200 milionów rubli. Ministeryum Skarbu ucie- L ia , wczesnym r“ k.,em’ . ]i^np£ro ‘molnym mona- tecznie o mądrość i wierność całego narodu. Wte- 
kres użytkowania, uważać jako maksimum przy- kając się do pożyczki wewnętrznej, wybrało tako- koło instytutu panien, zwanego ® dy to wo)bec niepomyślnego obrotu rzeczy i gdy

a lzmaiła|znanych włościanom praw służebnościowych, szafa- wą dla tego, że może ona znaleźć pomieszczenie I sterem", spostrzegł w ulicy kobietę, której| t  a „  stanowczo oparła się przypuszczeniu Grecyi 
bega w górach Ja wór, niedaleko gran icy  serbskiej, n ek zsś  i używalność stósować do rzeczywistych po- śród większych i mniejrzych kapitalistów tak ro -h  strój ^ a w a ły  mu Big ’ L 0 udziału w owocach odniesionych zwycięztw —

tła, jak wygłoszone przez dwóch mówców

tywę w tak doniosłej dla kra;u Bprawie, przechodzi I czki obrócone były na pokrycie biletów kredyto-1 tość 1 znaczenie rad y , J . , . 1 . 8 / ,  • .
zadowolona z panowania tureckiego, że 

nie chwyciła za oręż, że nsekie-

Że powstańcy 
na wschód 
czncść,
Gorazdę 
szegradem

odwołał swoje wojska na 
łusiną jest w takim razie

tym ku wschodowh Gościńce i drogi dla wozów są I istotnie jądro kwestyi, były przedmiotem jrozpraw I cyach pierwszej wschodniej pożyczki Powodzenie I I [wlerdzd0 same mocarstwa, które 8za wezwą
w tej okolicy rzeczą nieznaną. Powstańcy mniema-1 wczorajszych. nowej pożyczki nie ulega kwestyi. Więksi kapita- T u r c j a .  \ L  Gfecyę do zaniechania tak niezgodnej z pra-
ją zapewne, że tu znajdą poparcie ze strony Serbii, Po odczytaniu wniosku p. Krasuskiego, przed- liści 1 banki przygotowały się jut oddawca do tej WVHtoHnwał dnia 8 w sierpnia do wami narodów wyprawy, zobowiązały się do wy-
Wyszegrad zaś od południa, a Zwornik od północy stawionym został wniosk p. Wojzbuna, aby dla za- opcracyi finansowej, a bilanse banków z dnia 13 Q uaeroienm  iej za tę powolność nabytkami tery-
tworzyć będą dla nich dobre zasłory fhnkowe. | wie rama umów służebnościowych oznaczonemi były sierpnia okazują, ile milionów oczekue pomieszczę- swo *  r e p r e s e n t 8
Gdyby fmp. Szapary obsadził był Zwornik, co by- normy wynagrodzenia włościan, poczem zaś za- oia w nowej pożyczce. Dziś na giełdzie kurs pra-1 obszerny okólr P 4 ■ t ■ Dr2CZ j.kuolwitk sie rzeczy mają, to, co powiedzie-
ło jego zadaniem i ztamtąd utrzymał związek z Wy- bierali głosy pp. Ludwik Górski i mecenas Wro- wie wszystkich papierów znacznie spadł pod wpły- mniawszy na  ̂ tęp tuk sie wvraża W hśmy o stanie Epiru i Tesalu od lat pięćdziesięciu,
szegradem, wówczas nie byłoby zapewne przyszło tnowski. wem wieści o nowej pożyczce, skutkiem czego kongres w kwest,} . się wy aża ^  J p « a j
na myśl Izmaiłowi begowi ski-rowaó się z p o - |_  Słyszeliśmy bardzo wiele już zdań, myśli 1 uwag 1 obl.gacye pierwizej pożyczki wschodu.j BPadłH f® fpae; n”eniom y dku ®ocarStw,' w s t r z y m a ł  s ię  przez a r g u m e n t u ,  k t ó r y  p a n  Delijanms pizedłeżył kon-
wstańcami w góry Jawor, gdzie wojsao hr. ^westyi Berwitatowej. , , ,  . , I 4n > 7nor™np wvdatbi nrzv likwida-ldługi c?a3 od wszelkiego kroku zaczepnego pr*e-1greBOwi, to jeit jakouy ludność 7aws«e z niechęcią
rego nie byłoby mu zostawiło czasu do zebrSwa K Przyznać wszakże wn uiśmy, że poglądó I Rząd ma jejzeze znaczn y L  ^ Turcvilciw noBiadłoś iom Sułi,ana, i że tym sposoąpm I /.nosiła jmnowauie tureckie 1 jakoby jedyni m j j
sił. Tak jednak skrzydło lewe armii austryackies gruntownych, wyczerpujących, szerokich, a poważnie cyi ukończonej wojny. Przewóz w>jik z iurcyi^iw ^ p o B i a a i o s . i o m  Q„ • 1 • * - ■
uważać można niejako za zwinięte, a główna siła J  wypowiedzianych i tyle na kwestyę rzucających «-*<>-■- — ib - m; 
powstania bośniackiego zbierać się może wzdłuż 
granicy serbskiej, jak znów powstańcy hcrcegowiń- 
scy starają się gromadzić na granicy czarnogór­
skiej. Wśród takich okoliczności ważnem jest dla 
oręża auBtryacldego, czy oba te państwa sąsiednie 
żywią iBtotnie lojalne dla Austryi usposobienia, czy 
n ie ; zdaje się, że nadeszła chwila, iż będą mogły 
Btwierdzić to czynem. Jakoż z Cetynii doniesiono, 
że po porażce pod Stolaczem powstańcy schronili 
się w Czarnogórze, lecz książę Mikołaj nakazał ich 
internować, przeznaczając Niksicz jako miejsce in­
ternowania ula wszystkich powstańców, przekracza­
jących linię demarkacyiną.

Jeżeli się zważy, że Stolacz oddalony jest od 
zachodniej granicy czarnogórskiej około sześć mil, 
to wnosić można, że klęska powstańców pod Sto­
laczem d. 21 b. m. musiała nadspodziewanie de­
moralizująco na nich wpłynąć, skoro szukali schro­
nienia w Czarnogórze. Gdy im nadto zamknięte zo 
stały wąwozy w Czarnych Górach, gdzie rami Czar 
nogórcy mogą się żywić z wielkim mozołem, natedy 
nie pozostaje im nic innego, jak zebrać się w owym 
przesmyku wązkim między Serbią a Czarnogórą 
około Nowego Bazaru, gdzie połączyć się mogą 
z batalionami redyfów, oddziałami Hadżi Loji i ligi 
albańskiej i walczyć przeciw Austryakom. Opór,
jaki tam C L -*----- *-*-
się bardzo 
do domów 
razem
działa, broń i amunicyę.

Oprócz wczorajszej depeszy o trifeach zdobytych 
w Serajewie niema z pola okupacyi żadoych urzę­
dowych wiadomości. W pomienionej dorszy  zaś 
ważnem jest doniesienie, że 25 b. m. t \ j .  w nie­
dzielę, powstańcy po raz czwarty uderzy U na 20tą 
dywizyę hr. Szaparego pod Deboj.

Wiener Z  tg ogłasza 6 ty wykaz rannych i zabi­
tych w potyczkach pod Kośną, Magłajem i Żepra- 
m i; nazwisk nie powtarzamy, liczebne zaś zesta­
wienie było już ogłoszone po d. 16 b. m. Wykaz 
ten zawiera jeduak także pierwsze wiadomości o 
stratach w Serajewie i pod Stolaczem. W Seraje­
wie d. 19 b. m. byli ciężko ranni major Ferdynand 
D limann v. Dillmcnt, kapitan Artur Andreanazky, 
major Ludwik Eimannsberger, por. Fryd. Asville, 
podporucznik Artur markiz Gosany de St. Georges 
('lekko ranny); pod Stolaczem d. 22 b. m. byli ran 
ni: major Józef Oehlmayer, porucznik Wiktor Son- 
klar v. Innstalten i podporucznik Ferd. Kiiitzner 
Ranny d- 16 sierpnia pod Dobojem major Gissiibel 
umarł z ran. Poległych wykaz ten nie przytacza

Jedne, ktdre istnieją lab istniały »e  .eeyetkicb nych euetrynckich w Bośni i Herce<o.ie nietree- Lseelkiego betp. ^ “ t j S S b ^ p l n ^ T j a ń ń ! *  n i e '^ . ’  Sltem

l a s s  S m * s b  l 7 C h  pro" ” CJi ^  g,0B“

przynoszą i dlatego o zaprowadzeniu w nich racyo-1 wojskowego" nieprzeczy wszakże, ż j  wojna ta skoń-1 czyć się z góry pnse J . .  WVfltarr7vl rizvmvwal- urzv zauewnieniu że żsdaua aneknya

g r ta-. \£ tz  s ą
włościańskich, nadzwyczaj trudnem. Obecnie ze sła- który niszczyć ciągle będzie zmuszaną a nigdy zni- Zistanó ? 1' k J • iJ^V ikim  Ża roAtitrzitruać c/v wzrost terytorialny w skutkach
tebności koreyerają ii,tylko ci, którym pownlnjąUtraye nie edoi,. W alk. drobne ,1 . m tnneen . preee p. “ S ’ .  S  — i P*l»l

to tabele likwidacyjne, ale i ci, k t to y  święto * konepirnjącą i bmeącą « J  ciąjle lndneścią edo- daniem W m je  ‘ po proetn prtytąrerme Łyuu swoten eapewnitoy urecji _ _ r , . ' 1 7 3
i sift w łsśririp lnm i nsnd <ą itMrvrh nraw a słu- bytvch Drowincvi. będzie dla Austryi prawdziwą Tesalu i wyspy Krety do Królestwa Greckieg), a

na
stali się właścicielami osad, a których prawa siu-J bytyeh^prowincyj, będzie 
żebnościowe w tabelach nie figurują.

Aimtrvi nrawdziwa I Tesalii i wyspy Krety ao tt.roieBtwa urecaiego, a wewnętrzny i trwałość matytucyj i rządu. Pod tym 
I pracą S>zyfa i'z'arazem nowym wrzodem na jćj zdaniem ministra greckiego przemawiają za niem | względem musimy_ poprzestać pclw

i  I .1  a  1 I ,  i__________! __i. . . /w w m rM o łn m  t  r t l n k n t n  **r A . I
ouwHcmwe w uiueittcu uic uguniją. 1 “ • w *  __ . i . j  : dadza streśić tvezna u zciwi ść n e  pozwala łupić jednego naro-
W tej eamej cbwdi, d o d , ,  m d ^  KUe  , e t \ X 2 & , S S 2 8 ^

ńe, odbywające rd jpyw al jśj ei^ , a t przyprowadzi jd do takiego r ta - l^ d  j^nym  rzddem jm b ^ y t  wflzystite kraje za-jilrugi narOd moto « ,  p rtet to etfś eacebśb.

zniesienie służebności jest gwałtowną potrzebą*

Królestwo Polskie.
Wladomem jest, jak ważną i doniosłą jest dla Kró­

lestwa Polskiego niezałatwiona dotąd sprawa służe- 
bnictw, która przez tak długi czas była także w Ga- 
ltcyi Bpołeczną i ekonomiczną raną. Nieraz w dzień 
niku naszym poruszaliśmy sprawę Błużebnictw w Kró­
lestwie Polskiem, przemawiając za spiesznem usu­
nięciem jej za pomocą Ełusznego rozwiązania; w nie- 
załatwieniu jej bowiem, widzimy główną dziś prze­
szkodę moralnego, gospodarskiego i ekonomicznego 
rozwoju kraju.

Z niemałem też zajęciem czytaliśmy sprawo­
zdania z uosiedrcń odbywających się w tym mie­
siącu w Waiszawie na kongresie leśnym z całego 
cesarstwa, na których poruszoną została także 
sprawa Błużebnictw w Królestwie. Pod tym wzglę-

Delijanisa polega na głośno 
eniu, że Europa, przez przy- 
Epiru położyłaby kres epo

I ‘nipiietanni. S r im  dom ow i Tał I . . id W s e e m  tyceeniem owych prowmcyj, której™ * .  . . . a  m ięd ,, i„ 4 ,t« e m  otoaadśkiem ;
          ̂ 7 .-=’,; , , ■ - ,  . ROJ »P<»nw*e, ze ’’"J*1 . . B»BhiłA ' chwTtaiac za oręż niejednokrotnie czynem je zama- Grecya i utrwaliłaby swe dzieło pokojowe. Zfcąd

Przechodząc do drugiej konkluzyi prot. Krasu jtlou icznm wyczerpały jćj finanse  ̂ Rnpłniaiac to życzenie, dukonanobyjpochodzi, że pan Delijannis poBtarał się o odjęcie
argumentowi wszelkiej Biły i wiarogodności tem 

że na wstępie swego komunikatu przedło- 
koi'gresowi dał do poi.nania, iż rzeczywiatem 

prawdziwem życzeuiem rządu greckiego jest i by- 
zawsze zjeduoczenie pod swojem panowaniemśników.

dzie wyjaśnienie:
W Anglii nie ma wcale służebności. dziennikowi z Wiednia, a ma

Korespondent St. P,t. „o™ .^ l ^ ^ - ^ ^ ' - ^ j S n ' ^ d . t k i  wywely-1 wszystkich pńez flrckśw zoo.icszk.nych krjjdw, i
zamierza wkrótce wane tak nienaturalnem położeniem rzeczy i ko- że jiśh Grecja chwilowo się zadawalnia żądaniem

go specjalnego prawa, a ró*wnocześnie i wszystkie I ogłosić przyłączenie do Aułtryi Bośni I walW1 wSoSoi-1 na silne'po^tanowieme Spy! abyprsy-
Błużebhości z o s t ^  dobrowolnie uregulowane. fowmy mko sw& prowmcyj lub p ją ̂  Wschodzie pokój bez zbytwielkiego

kraju.jwstrząśnienia istniejących stosunków? Wobec ta­
lie z ponętnych widoków 
obydwoma państwami ? 

kilku latach, a może
16 dokładną8 w T a l m S T t r S ^  S u o .  Odrlu'ceiie zaś życzeń greckich wywoła- w kilku miesiącach, skoro Grecya znajdzie dogodną

- .  z. - i  • A » A h v  n i p w a t n l i w i e  w  tvch okolicach rowszechne za- chwilę do nowej wyprawy na polu t. z. narodowych
Później, a głównie po rewolucji, wyrodziły się sprawie rząd A w łfo /J w w  m-zesłać : & w W o T t d r e e J  naród grecki wciągniętyby roszczeń, te same przyczyny sprowadzą te same

spory i nadużycia. Ostatecznie jednak wydanym zo- tern mocarstw europejskich. Ma być w mej wyra- mięsznme, ao arorego uu uu g d « skutki i że w niwecz sie obróci pokój który m ał
stał w r. 1807 kodeks leśny/ obejmujący prawo żono: że ponieważ w ruchu rewolucyjnym który został wbrew^s.lnej, woli-
według którego, właścicielom wolno jest uwalniać | napotkały w o j s t a fcąL iV .  Łatwo ocenić doktrynę, pókiby to było potrzebnem dla przygotowania no-

Port?! bó Mwet rpeularne wojska tureckie przyj-1 która sama przez się jest niebezpieczną która wych zamachów urągającycł‘ P^wom mię^ynaro-się od służebności.
iniają się n a  p ie n i :  
tości za to, że serwit

zupełnym właścicielem kawałka laeu. isirya w sKurea rego uam™,..* ‘ muun u» , u»v.«v|-.v#.,  -  ..   ok(.ro t n Mr Mi w - u - „
W Prusach wszystko co w sprawie służebności|a meprzewidziane przez tr^ ' at berlifi9ki ofiary i|błędnych janyc^ jis Rrt,tyJ do Gre. | stwatnii zdecydowałaby się n a ' poświęcenie pra^

Służebności te oceniają się n a  p ie n ią d z e ,  przy Porty bo nawet regularne wojaka tureck^  Pr^ "  ^ ó.ra V a s a d o m  prawa m i ę d a j narodu-I d ó w y m ?  Czy E u r o p a  powołana do  zawyrokowania
potrąceniu %  wartości za to, że serwitent zostaje| mują T w ^ w i S d T p L a  f się  ̂ na zupełnie|o n^wym zaL g u , k ^ b y  ponowule ząklódł pokój

może i zgodę pomiędzy mocar-

zrobiono (tyty do tęgo, aby zostały ostatecznie znie-1 straty, zatem rząd, au^yack i czuje sięi w prawie łw “ yie£ ” fî ę granic'na kouty-1 legalnego właściciela uroszczeniom ambitnego są;
sione. Dzisiaj też już ich prawic me ma a to | oświadczyć, że nic j u ,_ł  j  ł ______,.,„ oł , Q ocraniczamy sie do zwró-lsiada, czy też przeciwnie zawahałaby się uczyn^lAzmioj ^  juz icn praw ie nie ma — a 10 osw m uizyo, z j  "  /h iT rh  Tjt JpsA w  ^  u nał ża m o ż l i w ą ,  ograniczamy się do awró- siada, czy też  przeciwnie zawahałaby s ię  uczyni

powtórzyło się i w Austryi. W Prusach u- przelew krwi dla obrony obcych interesów, ani te ż  nencie uznać za m. ą, » w v • , L rnW którv he/watnienia nrzvniósłbv uszczerbek
none były osobne przez deputacye powiatowe! ograniczyć iię przywróceniem w Bośni i Hercego- cema uwagi na to, t e j m » i J g j j . 1“J j / g W - 1T l S k n S ?  przyniósłby uszizern

jybierane » lad ,e , któtycb »P«yalnem z« d .n i,m L n re  por!»dka M ^ .i'd c h T r e  tT  r t g d )  me mi«dzy » .b ,, me i«.d«. J.k.kolwiek rzeczy » e a a ,  obrdt, mośliwość »

gamo 
stanowione

Kończąc, p. Górski protestuje przeciw drugiej | nic jako swą własność 
części pierwszego wniosku pana Krasuskiego

*) Jak się pokazało w dyskusyi: zamiaBt r przy-

go) użytym wyraz: „obowiązującej*.
(Przyp. sprawozd).

którć też zam ierza  bronić przeciw każdemu, ktoby i nie zmuszani przez obce bandy, organizowane jako tak prawdopodobna i odpowiada tak d. 
zechcJi«ł praw tćj własności zaprzeczać. w Grecyi nie dla niesienia pomocy swoim braciom,[rozwojowi faktów i zapatrywaniu Greków, że

D z iK iM te re b u rsk ie  zaprzeczają stanowczo ale dla ich łupienia i ciemiężenia. Uwzględniają carstwa w żaden sposób nie mogą na korzyść r 
- - . . . .  .,. . , . , .  . , Dzienni KI poe j Mnakowskiia chi ćbv ty lko  trzecie uretenskie powstanie z loku tensyj greckich uwzględnić tego argumentu, jakob?

musowej", powinien być w tłómaczeniu (z rosyjskie- pogłosce . / r r / b ‘eegzeJ ^ ewa 1867, ktćre było najkrwawsze i Najdłuższe z wszy- istniała pewność lub przynajmniej nadzieja z a t k a j
*”  -------------------------------------------------    i i  n l  ń“i,£TJS W » -1S ,  f k o n c i ,  ad’aypada, ie  » i . P» Kreta „  1 tytn apoaobeo. żrfdta Btart pom ada, lu rc y , a W
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M b  ■ t a i t e e w a  I  n g n a t a n .

EL»»te«5>W 28 sierpnia.
ta- • <1 a «T • l 'niTtTf\ I lumuuwiwc, jarv o uruuBem tf  Ogłosiliśmy wczoraj odezwę Delegata Namiestnictwo ^  T  Namur j

— J ~ i r ó w i proboszczów  w celu  g e r a n i a  dat- gerw atoryum  brukselsk iem  dostrzeżono znak i trzęsie-1 
aiądzach lub  m a te ry a ła c i a  r  * I ^  2jemj. z H olandyi za£ donoszą o tem  zjaw isku,

ttt Tt/iAni i TTar/ioirnWinifl. OrUZ QM I . 7 .   .. J , * « . -r* i__ i. ii

cyą. Oto najgłówniejsze okoliczności i względy, które wątpliwie nie byłby się stał, gdyby ceBarz Wilhelm, 
zniewalaia W. Porte do zrobienia Europy sędzią ścisły przestrzegasz porządku, znajdował się był 
w kwestvi czy iest rzeczą właściwą przyznać Gre- weselu wnuczki swego brata.
w S M S W  - 7 . " ”ie »?","“ ?> j *  ' 7 ? * « • * -'  p 3 J J | fimv (jaj0 SiQ w wielu mieiscach uczuć d. 26 b. m.

S B B H W B  pn god. 9ej rano dość silne trzęsienie ziemi, miano-
I wicie w Kolonii, Dusseldorfie, Elberfeldzie, Osnabrn-
ku a najsilniejsze w Barmen. O tej samej p o r z e  dało JKCyanD
się uczuć trzęsienie ziemi w Belgii i Holandyi, a
mianowicie, jak z Brukselli donoszą w okręgach Neuf-

, -  - . chateau, Tongres, Namur i w innych; także na ob
do gmin, dworów i proboszczów w --1" - 1" ' 1nr- 1 ’
ków w pieni
armii cesarskiej w Bośni i Hercegowinie, . prowincyach Holland, Geldern, Utrecht, Brabant i

"  ■ I T  . i m k l i r n

siony w projekcie pruskim  urząd cesarsko-niemie- pawne trudności. Niech się, miał powiedzieć, o tę

rodzin po poległych. Dary te mają 
tutejszemu Starostwu, a jeśli będą przeznaczonemi j Limburg.
tntejszemu starostwu, a jem  J ^ | |  -  W tąpieUcl, * * * * * * *  Z * »  £ - ! < » ■ * « *  .tó> P ^ n y  Btikój potrzeb, n b e q S f
i l . ^ e g O l u j o b o d t e a M w . o j s k a t u b t e  a 2,  b m dwfch H rfin y eh ) M ryob 7 “ * ' “ J ? T J  J*” * “ ” } > S T z a d a ,  lecz od - cz ira  s tj wydobytych prowincyach. Wojska su-
zostana stosownie do woli dawców. Zarządem i nzy / ........................... v. „ w  ^h aw ie  zbadaniem ftmiwiono w>K mac ro,.pory.ą<uema iząuu, i »  J  Ul, Htimn

« ie  W  k o w j i  nie 84 *>*■«“  . o s t r a - . ^ i s t ó p l d a  ,8 8 0  r o k o , ''c ^  t a  na no-

Ł  < w >  z s s  L w j s l ’ T d s s ^  w s r
we w n at r zny c h M a r c ś  h S Ł b U o  p V  h b y  się wafka pomiędzy stronnikami Gam betty z je- 
3 o  .^ri7 .tn . nrzez r e n u Ł n ó w  dnej a Gićvćgo z drugiej strony. P óhriędow y

chy I y]ę *1 \ National zaprzecza wszelkim t  go rodzaju po
głoskom.

Od wzięcia Serajewa wiadomości z korpusu oku­
pacyjnego są bardzo szczujłe. Wiener Abendpost

WSW & tsm

Bnrawa podwód na Węgrzech została tymczafic-
1 w a.._.J__ r.1r }rr>nf1V̂ aH(Y} KO''. I wo  załatwioną wskutek uchwały kcngregacyi

W  C ™ . ; r ; S r r w „ n c l o | w « - „ »  HS»4«<Tdh Si, zbyt d ę t a * .
w,wotów granicznych. Znaleziono u nich 'y*” ‘ V  j “ ^ w iV ą d o .  Równo zednie Wit cz tl P- Szcnde, 

Izapiski statystyczne wąwozów i warowni nadgram | . . .  , ____  ,__ :___ :   jwro.-wr.liimrrfp
ciem tych ofiar zajmie się 
Krzyża" w Wiedniu.

Administracya Czasu podejmuje się również pośre­
dniczenia w przyjmowaniu darów w gotówce na jej 
ręce składanych lub przesyłanych

rfołać się do sejmu przeciw temu „ te  prawnemu4 "T\ r , . 1 T. .. O rTAłl lO
stryackie nie mogą posuwać Bię raprzód tak długo, 
dopóki w Bośni i Hercegowinie nie zostaDą rozbite

w - h .minister obU 'v  k ra jo w e j " ś le d z tw o  "dyscyplinarne wszystkie bandy powstańcze. Nie należy zapominać, 
cznych Siedmiogrodu, mapy i paszporta z Wmdnia. mi I?a ‘ R „ d gJ)fd,}eW8ł się prawdo- że powstańcy nie rekrutują się tylko z górskiej lu

iJedcn Z nich zowie się podług w h l g  o p ^ t, w e lsn raw ie , gdyż d ao tó ; wojska regularne liczące najmniej 30 bata-
ma być żydem_ rosyjskim t o p  ^ to m  pocwpii ^  ^  ^  ^  do. bonów mzamów i redyf .w, wspierane dobrą arty-

Z powodu wzmianki naszej onegdaj o plakatach “r! edJ , wiay jako^kapUan turecki. Obu adminiEtracya wojskowa ogłoś ł i  ze twej strom
ślepionych po rogach ulic. a podpisanych „Pierwsze Mamardis P^edstaw.a się jako kapitan L t w ę podwód ju t nie na drodze rekwizvcyi,

g a l i c y j s k i  T o w a rz y s tw o  w e te ra n ó w  w o js k ." ,  o trzy m a- j

l irz łeryą, s j  głównym punktem oparcia zbrojnezo opo-
«frał nolicvina dobrowolny h umów. Sam komenda w Temeswa-

^ L !* ^ “ t - kS , r S k i  ™  poteebuie do 3000 pod»id  i ifi»rui« «  *  
Aólorier. t e h » k . , P, .  da8  dciecuie 6  do 8  , lr .  opróc. » ,iy » .em a w  

źoicy i koni. .
Z Pragi dono;zą o korespondencyi między Drem

ru. Powstsńcy pobici pod Kcscą. Jaiczami, Że^czą, 
Busowaczem i Sarajewem podzielili się na drobne 
oddziały i prowadzą partyzancką walkę przeciw 
armii austryackiej. Wiener Abendpost przestrzega, 
że w razie, gdyby linie operacyjne były przedłu-

liśmy pismo od Dra Krongolda, wiceprezesa „Towa- ^  r f a . Jakdba Borgora
rzystwa wsparcia weteranów w Krakowie", mające Józef,  Grocholę i An 0 ---------- ,
służyć czy za objaśnienie nas, czy za sprostowanie ^  ^ w A Ludwika JnrkowBkiego i
naszej wzmianki o plakatach. Otóż musimy powtó- ^  z& zamiar kradziety pieniędzy z kie.
rzyć, iż istnienie „Pierwszego Towarzystwa g a l i c y j - 1 .  Maroyana Wojtaaza> za kradzież kapusty z po-

i jak one użyte będą. Z odezwy Del**™** wiemv. ż e l  sierpnia, domeny _  _  ■ - ^l«r,«nainv
wpłyną one do kasy Towarzystwa „

śmierci jego Byna i następcy, ale dla tego, 4e de- 
putacya rosyjska znalazła w Kabulu, stolicy emira, 
najlepsze przyjęcie. Miało nawet przyjść do tra­
ktatu który Rosyi przyznaje znaczne korzyści mi- 
ltarne  i handlowe. Ze ttrony rosyjskiej zaprzeczo­
no równocześnie ćeaiesieniom o nowej wyprawie do 
Az,i  środkowej, twierdząc, że wiadomość ta  sięga 
epoki, kiedy Rosya mogła była z powodu wojny 
w cbodniej przewidywać czynne wystąpienie Al glii 
w Azyi. Chociaż wyprawa została w tej chwih wstrzyma­
ną, me zaspokaja to Anglii, skoro Dióro Reutera do­
niosło z Kalkuty, że rząd indyjski spowodowanym 
będzie, w razie, gdyby emir Afganistanu nie zanie­
chał swojej postawy nieprzyjacielskiej, zamknąć wą­
wóz Ckyber i j rzedsiębrić sprostowanie grsmc ca 
strony północno-zachodniej. Z tego pokazuje się, 
że emir zajmuje postawę nieprzyjacielską wobec 
Anglii, a przyjacielską wobec Rosyi; że dtput&cya 
angulika nie pojedzie do Kabulu i że Anglia grozi 
emirowi zaborem części Afganistanu północnego i 
zamknięciem jedynej drogi militarnej do Kat. ul u 
piowadząc-j cd Peaaaweru wąwozem odległym od 
Kabulu mało co więcej nad parę mil drtgi, a któ­
ry Aaglia od r. 1842 trzyma w swojtm ręku. Cfii- 
wa o mało Bię nie stała jabłkiem niezgody w Azyi 
między Anglią a R isyą; dziś Afganistan, jako gra 
niczący od zachodni >północy z posiadłościami indyj- 
akiemi Anglii, może tem rychlej did powód do nie­
zgody obu mocarstw.

.- Z w ag! a o n o s z ą p o w s t a ń c y  za rażaliby rezerwom i pociągom 
i- |Riegerem a Drem^ 1 iBch . „  g hho{ od jat sanitarnym. Dziennik urzędowy przytacza następnie

! ? S 5 S £ W ? # &  w t  W u l  ?  r. 1703, W ęd, wojsk,

i s i  one użvte będa Z odezwy Delegata wiemy, że I sierpnia: ivomeaya w x » n w l k  Indow y wianami nie może mieć praktycznego znaczenia, tenberga, H ill i Innsbruck i t. d. ^ WC7f  ^  t;^
r»łvna Miê  do kasy 'Towarzystwa „Czerwonego krzy- \pozwolemern_ ^ e k a ^ a j a m .  -  Obrazek ^ 1  Odpowiedź też Fischhofa jest wymijającą. V7_ U « c i e | ł ^ c h l e d n ^ S  B a w a r i a
ó - - , , , . - . . , . . tfn :p rozdawać w tym akcie ze śpiewami Wł. L. Anczyca:ża"; z plakatu me można wiedzieć, kto je rradi\ _ \  A rvdokracl _  Zakończą: Obrazy z żywych osób

„Pieśń o dzwodo poematu Fryderyka Szyllera p. t, 
nieM. — Początek o godzinie wpół do 8  ej

— Dnia 27go sierpnia: chwilami pogoda; termo­
metr od 14‘5 doszedł do 25'5 C. Barometr idzie

We czwartek dnia 29»o sierpnia: Ścięcia św 
|jana i św. Sabiny.

Chłopi
IU me można Wieuzio,  1 . - i

będrie, oz, komitet Tow .rz,»t.», “  ,
członkowie. Plakat nadto wdawał się w polityczne o- 
cenienie zadania wyprawy do Bośni i Hercegowiny, 
gdy w odezwie do składek powinno iść tylko o akta 
miłosierdzia dla nieszczęśliwych wojskowych i ich 
rodzin.

— Na pomnik P i u s a  IX w katedrze na Wawelu 
od nieznajomego 5 złr., Kazimierz Żelechowski z N.
Sącza 5 złr.

  Wczoraj umarł tu, licząc lat 70, Antoni By-
s t r z y ń s k i ,  oficer niegdyś wojsk polskich, były 
prezydent miasta Kalisza.

— We Lwowie umarł onegdaj, X. Bronisław Cho­
ł o n i e w s k i ,  'prefekt seminarium rzymsko - katol. i 
wiceprezes Towarzystwa Ś. Wincentego k Paulo, prze­
żywszy zaledwie lat 30. Używał on powszechnego 
szacunku dla enót swych kapłańskich.

—  Od 15go września wychodzić zacznie w Tar- 
Sowie tygodnik Gwiazda, poświęcony sprawom eko- 
uomicznym, nauce i literaturze pod redakcyą p. W. K.
Sawioz Zabłockiego. _ . .|[ennc*od złr. 55 d o '59 złr., niemieckie od 56

— Dzienniki warszawskie piszą, iż od kilku dni| , rn  v„i ^iTmrinnv nćźniei szłi
wodociągi tameczne zamiast wody, dają tylko błoto 
rzadkie.

— W Poznaniu11 zmarł Dr. Franciszek R a k o w i c z ,  
dyrektor banku włościańskiego i członek Rady miej­
skiej w Poznaniu. Za młodu Dr. Rakowicz odbył stu- 
dya medyczne, lecz wcześnie porzucił praktykę lekar­
ską dla zawodu dziennikarskiego i prac na polu eko-

Oilpowiedź też FiBchhofa jest wymijającą, W liście 
Dra Rlegera znajdujemy ponownie stwierdzenie 
zasady, którą przywódzcy czescy zawsze wyzna­
wali: uznania praw żywiołu niemieckiego w Cze­
chach i porozumienia się z aim. W chwili obecnej 
przypomnenie tej zasady nie jest bez znaczenia.

 ------------------  . . . , Dowodzi cno, że gdyby ze strony niemieckiej o-,
w górę; o 6 ej rano dnia 28go sierpnia stan jego Dyl ■ to gj z nprj.edze0  i nienawiści szczepowej,
7410 milim.; termometru 14 0 C. Wiatr zachodni. I ł  mjpd?1y obu‘ludacściami w Czechach mogła-rgoda między 

by się łatwo zamienić w rzeczywistość.

ani Francuza na ziemi tyrolskiej. W kraju więc 
górskim należy j rzedewssystkiem uważać na sto­
pniowe obsadzenie pozycyi. Nietylko więc wojska 
austryack:e zajęły Most&r, Serajewo i Banialukę, 
ale wciąż zajmują jeszcze mniejsze pozycye.

Do Polit. Corr. donoszą z Serajewa, że utwó' 
rzoną już tam została reprezentacja gminna. Skła­
da się ona z 18 członków, mianowanych przez fzm 

z tych 5 jest mahometan, 5 prawo-Donoszą nam z Kongresówki, że przybyła tam Filipowicza:
Krakowskie artylerya w liczbie kilkudziesięciu sławnych, 3 katolików i 4 izraelitów. Fazl basza, 
iał a w Kielcach i Jędrzejowie zakładają maga- syn Mustafy beja, ma zostać burmistrzem, /andar-
ia i, u 7  “  _  7  L n n u  n n  nw a n h w v c iln  indnefiro 7. ffłÓwnTCh DrZT-

W
dział,

1 rvńv woiskowe na słomę, siano i owies. merya połowa chwyciła jednego z głównych przy-
M U M r S I W t i  I G îy jedne dzienniki, mianowicie liberalne odrzu- wódców powstańców tureckich Hadżi Jakow icza.

r ft/i • • I „n!n waiypiiriA tirzvDUSZczBBifi Doiednama Stolicy I Poltt, (Jor. podaje dziś w&żu% wiadoniOoC z Bel
l e d e ń  26 sierpnia. Anoatolskiei z rządem niemieckim, albo przeciwnie, gradu. Całe minisierium serbskie padało się do dy-
dzisiejssy targ przypędzono wołów galicyjskich J . 1 doniesieniach Bwvch o ustępstwach misyi, którą ks. Milan przyjął. Książę polecił p.

1642 szt., węgierskich 1612 szt., niemieckich 163,1 rzi^rnhp?nvrh nrzez kanclerza aby obudiić w li-1Risticzowi utworzenie nowego gabinetu, -  
kontumacyjnych, na które targ we środę, 1077 szt., huż zrobić 7 P _ozycye DrZef iw ugodzie z Rzy- pozostanie tylko minister spraw wewnę

| razem 4484 sztuk.
Galicyjskie stajenne płacono od złr. 57, 58 

złr., paszowe od 50, 52 do 53 złr., węgierskie 
jenno od złr. 55 do 59 złr., niemieckie od 56 
do 5 9  złr., zrana był targ ożywiony, później szło go 
rzej o 1 do l ' / a złr., wszystko sprzedano.

Wilhelm Amirowicz.
Caffe Stirbdk.

w którym 
wewnętrznych Mi-

Persiani 
Joannini

I Brzmi on: “^Doniesienia wielu dżienmków7 jakoby I (włoski) mianowani zostali ministrami rezydentami 
euneyusz papieski msgr. Alojzy Mastlla miał udać przy dworze serbskim. Równocześnie rząd serbski 
sie do Rzymu, jest błędnem. Nuncyusz, który o mianował p. Zukicza ministrem rezydentem przy
s L c h  rozmowMh .  t o l c l i  niemieckim w K i.- U o r c .  7 ^ ^ ; S Z T l lnM  ? . . ,M WP 
iiaeea, zd it na BiSmie,Bpra» 4  *  Rzymie, me wy- W ”1* 1 o e ta e m a  m tjodltgtości Serb.i.

Przyjechali da Krakowa od d. 27 do 28 sierp.
____________________  „  - . . H O T E L  S A S K I. H r . J .  M ie ro szo w sk a  z  P o rę b y , A . I nic na n&8?ą p r o ś b ę

nemicznem. P rz e z  la t  k i lk a  za jm o w ał się  w y d a w n ^  K i e k  - -  • ’ *-*-*  -

"  ’ -   -------------    " n a s tę p n ie  o j , ą ł  ^ i  z G o rlic ,
n n A  ' p f r n  o sk i z  G ro d z ic , W . P rz e sm y c k i z  K o n g re só w

granic Buł

Według doniesienia Weser Z tg  komisya, która 
' • ‘ ' — -■*- Ramelii

ctwem Nadwiślanina  w Chełmnie, 
redakcyę Gazety Toruńskiej, która pod jego kie­
rownictwem zyskała na znaczeniu, bo mimo szczu 
płyeh rozmiarów i oddalonego zakątka, wktórym wy-

&

mają rozpocząć

Dzerowicz z Wiednia, 8 . Wałyńska z Kro nic może prostować tego; obowiązkiem jego swą czynność 13 września.
M?cfdonn zaczynaZapowiadają już,tego przost-zegać zawsze będzieZofia Darowskaj bowiemMarya Radowicka z R osy i, tvm wzeiedzie. Przeaewszystkiem trzeba o b ja ru ć  wzburzenie, i Źe Rosyame mają tym  w z g lę d u ., i  v j  __  u,./: I p ra»nn„w>Hn .  WIAĆ nasza®

zamiaiśniewic,

brany dyrektorem banku włościańskiego w Poznaniu. 
Wybór ten zawdzięczał kilku pnblikacyom w spra­
wach ekonomicznych. Oba dzienniki poznańskie wy­
rażają się z wielkiem uznaniem dla osobistego cha­
rakteru i licznych zasług zmarłego.

— Dzienniki rosyjskie donoszą, że ministerstwo 
oświaty ma wkrótce asygnowaó bardzo znaczną su­
mę na odbudowanie obserwatoryum astronomicznego 
^  Wilnie, które zgorzało w zeszłym roku. Obserwa­
torium ma być odbudowane według planu dawnego 
z pewnemi wszakże ulepszeniami, jakich wymaga o- 
becny stan nauki.

tylko powód .
rtę, aby jak najrychlej organizowała żandarmeryę; 
takim bowiem razie interwencja rosyjska nie

Ba, „ , i d? j°  i** ^ 7 7 ^ :  m z r r s  i X
 ------------- 3ig zbliżyć, a teraz gob?^aprzekonMOZs!ę | Z G ir Aleksander wyjechał do Li wadyi, zabrawszy

F S T O L Ą D  F O L I T Y O T I .  £ 5 ? U nie ^  slkrei arza Btanu w ,minif er8twie
 -----------  I stosunków miedzy państwem a Kościołem, spraw zagranicznych Hamburgera, a e i towarzy-

S Cre d^ały  ̂s f ^ b i^ s t ro n o m ^ c z u ^ ć  "dotkUwie! ale I sza a zastępcę ministra Giersa, a zatem główne 
i S i  ts ^ c z e  psM w u m” r. Alojzy dodał: „Z ra- osoby kkrowmczę w tem ministerstwie; gdy pier- 

, . . . 1 1 f  • i 'i  «  mi Tiolpcciiic i Diisvs ni0  8 1 wotoic było z&mi6rzoii6t ź© G crs zostwiic w P©
---------- —. . p a p y *  26 sierpnia. Journal officiel donosi, żeldością spełniłem u Nuncyusz wyraził sielterBburgu, a Hamburger uda się z Cesarzem i bę-
Jenerał Grant, były prezydent Stanów Zjedno-I n ‘ __r„vi dzieó 21 października dla rozdzia-|jak na teraz, skończona . 7 7 m — J-------------- v-  -  —
>ł> m U ićnmnA nnnścił oneedai I rz^ . ^ ranrpzRntsnci I zrmżta bardzo zadowolony

W i e d e ń  28go sierpnia. Wczoraj nie nadeszły 
żadne dalsze wiadomości z widowni działań okupa­
cyjnych. 2 0 ta dywizya wojek uzupełniając poprze­
dnie doniesienia dodaje, że straty nasze pod Da- 
bojem d. 23go b. m. wynosiły 4jh  zab.tych i 
15 ranionych, d. 2 ógo b. m. 2 eh zabitych, - 1  ra ­
nionych, z których od tego czasu 3ch żołnierzy
umuło.  _  , . ,

W i e d e ń  28 sierpnia (p ryw ) Zgodnie z de­
peszą otrzymaną z Brodu przez Presse, nadmienia 
Fremdenblatt, ze siła stojących ped bronią w Bośni 
powstańców wynosi 65,000. Deutsche Z tg  ogłasza 
petycyę wielu naczelników powstania datowaną 18go 
sierpnia w Tiskowaczu do fzm. Filipowicza a za­
wierającą ich życzenia i warunki poddania się. Jen. 
Filipowicz podziękował konsulowi jlnemu niemie- 
ckiemn w Serajewie za opiekę nad poddanymi au- 
stro węgierskimi.

Z a g r z e b  27 Bierpnia. Otrzymano tu wiado­
mość, Ze dowódzca powBtańców Stefan Marinkowicz 
złożył broń d. 26 b. m. i stawił się przed c. k. u- 
rzędem powiatowym w Dolnym Łapaczu. ,

P a r y *  28 sierpnia. Według doniesień z A t e n  
Turcy wpadli do posiadłości greckich i na kilku 
miejscach przyszło do zajść między mieszkańcami 
a wojckiem tureckiem. Rząd grecki przedsiębrał
przeciw temu kroki. ........................

R z y m  28 sierpnia. Wobec doniesienia o ini­
cjatywie Włoch i Francyi w sprawie sprostowania 
granic Grecyi, oświadcza L  I ta lie , że trak ta t ber­
liński jest dziełem zbiorowem mocarstw i żadne 
z nich nie może występować oddzielnie, lecz po- 
trzebnem jest zawsze działanie wspólne. Diritto  
donosi, że konsul włoski w Ruszczaku D e g u b e r -  
a a t i s  mianowany został delegatem komisyi dia 
wspinania komisarza rosyjskiego przy zarządzie 
B uifC /ji; tłumacz w Konstantynopolu V e r n o n  i, 
delegatem komisyi do zreorganizowania Rumeln 
wschodniej. Minister wojny wyjechał d> Monza, aby 
przy boku królewskim uczestniczyć wielkim ćwicze- 
czeniom wojskowym.

L o n d y n  28 sierpnia. Tim es pisze: Rząd chiń­
ski wysyła misyę do Rosyi dla uregulowania kwe- 
styj gnaiftzaych. W artykule wstępnym mówi 
Times: Anglia nigdy nie podejmie się poręczenia 
potyczki tureckiej, ani też dopomoże do jej dostar­
czenia. Anglia nie może dopuścić, aby mieszano 
kłopoty finansowe Turcyi z polityką wypływającą 
z konwcncyi tureckiej.

A t e n y  27 sierpnia. Żołnierze tureccy naruszyli 
granicę grecką i dopuścili się czynów samowoli. 
Rząd grecki zaprotestował i zamianuje komisyę dla 
ustalenia granicy a zarazem zaprosi Portę, aby po­
dobną komiByę wyznaczyła._____________

£ ° nj c h ,  k tó ry  o b jeż d ża  c a ł ą  E u ro p ę  o p u śc ił o n e g d a j 1 ^ 4  ^  ^  ^  a  to
^ 'ed eń  E toną, zabawiwszy tam tydzień. _ W cią H  naro(k mogli wziąść udział w
fego czasu miał posłuchanie u N. Pana i otrzymał! viariół republiki. .
zaproszenie na obiad. Dzienniki wiedeńskie nie omH  p * , - *  26 sierpnia. Większa część gabinetów czego

przyjęła chłodno żądania Grecyi. Journal des Dó rowar
bats powiada, że mocarstwa gotowe s» urz.sd®^|® r ?  ° • , 0 
poprzeć w Stambule żądania Grecyi, ale me myślą jgło^zmiam.

Zawcześoie zatem orz ^ zaledwie droga u to -lster komunikacyj, admirał Ponęt. Car miał w tej 
o uKiaaacn, aia ----- aby uniknąć wszelkiegoR o s z e n ie  na obiad. Dzienmsi wieaenssie me um,- p  i  2 6  sierpnia. Większa częSC gaoiueuow czego o usi»uu..u, nruskich w obecbodróty ominąć Moskwę, aby uniknąć wszelkiego

1 okoliczności o pobycie Granta w Wiedniu, ^  ^ dania Gre(.yj. Journal des Dó rowana. Postępow-ame też pruskich1 wobec pod y w % de38ie Odbędzie Cesarz przegląd
ii  odwiedził pewneeo dentysto 1 długo u mego ba-| ?rz7 J 9 _ . ^ o l ra r9 tw 9  ootowe su urzędowme | duchowieństwa katolickiego żaanej je lcze  nie me I ^zęlci gwardyi. Przed wyjazdem swoim ze stolicy

Marszałka znowu się I wydał ukaz, który wczoraj podaliśmy, a który wy-
pewnego dentystę i długo u niego 

wił a nawet zamówił go sobie do Ischl. Dentysta 
niechciał powiedzieć sprawozdawcom dziennikarskim, 
czy jenerał kazał Bobie wyjąć czy wprawić zęby.

—- W budzie dla sztuk konnych w Solingen chcąc
wywierać na Portę nacisku. ^  oe{asza| w o3ta\°nkh dukch'zaczsly5 P° Francyi rozchodzić,

y i a g d e b u r s  27siCTpma^a Magi(i^c.^ B0gcyall.  I Const^ w<ionn6Z twierdzi, że prezydent coraz mniej
śoiągnąó publiczność, jeden ze służby oblał pochodnię, | °®E0W? {TfoLnwv wyszedł z obrad sekcyi prawni-1 chce Bię polityką zajmować, że się czuje odosobnio-
która przed budą mis’! ,  płonąć, naftą. Pochodnia za- 8to“ ^ aktek7lT y J J e T  0^^^^ biz W n y m .  niepotrzebnym a przez t« skom-
częła pryskać i paląc, się w niej nafta oblała do 2 0  , Rad/ „ J h ^ S ' staT w i  że me władze cen- promitowanym wobec opinii, dobrym zaledwie do
osób, które mniej więcej mocno poparzyła Z tych * ™ ] ważnych J n o  j  że nm - t  W ykładania podpisów. Podpisuje też podobno wszy-
7  osób musiano umieścić w szpitalu, a jeden chło- ^alne PHń^w  memiPTkich }ak ^zm iai p ^  y p j  podają; raz tylko, gdy chodziło o u
piec jest tak poparzony, że przypłaci życiem. mojekt,  ̂ S ic y jn e  W nk- dzielenie Renanowi krzyza leg« honorowej, stawiał

— Skrzypek Rudolf Willmers, znany z k o n c e r t ó w  l i c z n y c h ,  lecz krajowe władze policyjne. | ____________________
swoich także w Krakowie, który przed kilku dniami 
popadł w obłąkanie, umarł w Wiedniu d. 25 b. m.

— Ponieważ nie było cesarza Wilhelma w Pocz­
damie na weselu ks. Maryi pruskiej z ks. Henrykiem 
Holenderskim, przeto taniec ministrów z pochodniami 
nie powiódł się; większa bowiem część ministrów 
chybiła i musiano przywołać jenerałów do uzupełnie­
nia przepisanej liczby 12, a nadto pan młody (58- 
letni) niebardzo chętnie jak się zdaje, dotrzymał miej­
sca z wielkiem zgorszeniem mistrza obrzędów. Sta­
nęli z pochodniami woskowemi: jenerałowie Ollech i 
Loen, ministrowie Maybach i Hobrecht, Hofmann i
kr. Eulenbnrg (młodszy), jenerałowie Kameke i Gross- 1 ^ n v '^ r r e b r l ' u i a t / ' e  («  ICH) *ł.).
Schwarzhoff, Stosch i Boyen, bar. Schleinitz 1 wice­
kanclerz hr. Stolberg-Wernigerode. „Kto widział w tym . - „.Hcviska
a - -  p . - » a .  jrfen  -

g I 4^ listy zast. Tow. kredyt, ziem.

klucza z pod sądów przysięgłych sprawy polityczne 
i zamachy na osoby urzędników państwa. Rząd ro­
syjski zaciąga nową pożyczkę wewnętrzną, gd. 
ostatnie pożyczki zagraniczne nie powodziły się n  
musiano uciekać Bię do domów bankierskich, co, 
wielo kosztowało i sprowadziło podrożenie złota.

Nie nadaremnie rząd angielski zatrzymał wysłanie 
deputacyi do emira Afganistanu, a to me z powodu

K u r s a ,  Wi ed e ń  28 sierpnia, godz. 2 aa, *0 
30 poł.--  Renta papierowa 6D75.— Rente srebrna 
63 80 — Renta złote 72 20. — Losy * r lt*3  
111 25. — Akoya Banku Narodowego 8 0 3 --  
Akcye kredytowe 244 —. — Londyn 115 — —- 
Srebro 100 25 — Napoleony 9-23—. Lombardy
70* . — Lasy z roku 1864 142-—. — Akcye
kolei Karola Ludwika 233 75. -  Ąkcyb ko«ą 
Lwowzko-Czerniowieokiej 126 25. — Akcye kolei 
»ęg. połn.-wschodn 118*25. -Anglo-Bank 104^-. 
«•/, Listy *z»t. hipeteosne 9 1 —. Marki 56 70 — 
Ruble 120 62. — • ’/ . Luty zast. gaUo. Zakłada 
kredyt. Ziem. 87*50.

Usposobienie giełdy: mdłe.

IK -D A K TO B  ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA Antoni Klobukoteski.

Kurs pieniędzy i p a p i e F ó w  p u b l .
Ko»igrM»»«M»y* k a f tw W ś J .

23 8i«rpni».
Kubel pspier. rosyjski • • 
iłubei srebrny obrączkowy
Marka niemiecka 
Dukat holenderski ważny .
Dukat austrysoki n
Napoleondor »
PóHmporyal » ‘
JO-markówks uiem. ważna .
Srebro auatrysskie (sa 1 
Kupony austr. srebr. płafae .

Listy zastawne i obligi:

(ta 100 iKtuk)
m 1 «
„ 100 „
• 1 »
» 1 »
- 1 .
„ 1 *. I .

Camphausena i Btilow a, dzisiejszy taniec nie S
 ___    ̂_____  _  ̂ Ison «ww   ____   ^

mieć dla niego żadnego uroku". Ciężki ten zarzut 15^  j^ t .  Tow. kredyt, ziem. J |  g  
choreograficzna nr»eknnvw a. że nie każdy minister 1 6 *  listy hipoteczne banku mpot. . ń «  
n a d a je^ ię  do baletn^ bo trzeba kilkanaście razy za- k
^ in ąć  się d o k o ła  sali obszernej. W ysoki a1 jak  trzci- '■ h8^  ^ ^ „ e b r e m  z .  100 A  w. a 
ua cienki b yły  burmistrz, dsiś minister skarbu Ho- I ^  nsty zast,. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot

p w  »■?
falę, mając po obu stronach tańczących ministrów 1 

Jenerałów; poczem panna młoda biorąc każdego z o 
becnych książąt za rękę naprzód osobno, potem we 
dwóch razem, odbyła jeszcze do koła sali taniec w to 
warzystwie pochodni, gdy przyszła znów kolej na 
Pana młodego i wypadło mu zrobić to samo prowa 
**ząc z kolei każdą księżnę i księżniczkę to osobno, 
te po dwie na raz, książę H enryk w ziął żonę za rę- 
kę i w yniósł się do pobocznej sali nie dokończywszy  
obrzędu. Historya zapisze na swoich kartach ten akt 
wyłamania się z przepisów cerem oniału, który nie-

i
i s  
U  
§ 1
•W N2*3

. ~ j  e . « . ___________  «■«
za 18 lat, banknot, za 100 zł. w. a.

7’/  listy zast.g. z. kr. z. wKrakowie, zwrot 
za 20 lat banknot, za 100 zł. w. a. 

Prioritety banku gal. d. h. i p. w Krak. (100^) 
i /  listy zastawne Król. Pol. ser. I. (za !9 9 rV 
4^ listy zastawne Król. Pol. ser. II. (za 
5 f  listy zastawne Król. Polskiego (za 

I 4 /  listy likwidac. Król. Polskiego (za
Akcye kolejowe i bankowe:

| Akcye kolei Karola Ludwika po zł 
„ Lwowsko-Czemiow. „ ,

hipot. we Lwowie wpł. 300 zł. , 
banku gal. d. h. i przem. w Krak. ,

płac>ł_ żądają

!|
120 50 

1 70 
56 30 

5 45 
5 45 
9 20 
9 40

122 50
1 90 

57 40
5 60 
5 60 
9 40
2 70

ICO 25 
99 75

102 25 
101 -

89 — 
83 76 
79 50
85 25
90 — 
89 -

85 75

87 -
92 -  
92 -

93 — 95 —

86 — 89 -

89 — 92 -

94 50 97 50
50 —-2  
98
98 -  £  

i 98 50^
87 — &

100 50-2 
89 - S

232 50 
) 124 -

236 — 
121 —

-------
80 — 100 -

Losy krajowe:

m. Stanisławowa

W t « 4 « ń  27 Sisrpnk. 
i  zjedn. dług państw, baul

Brecf-
, Obligacye ind. niż. Austi 

» ' * r-*oekie
» węgierski
„ gMieyjBk.
„ bukowin.
.  siedmfogr.

(po 300 frank) 1 2 0  złr. 
Listy zasUiwne: 

5̂ 4 Banku naród, listy • 
galicyjskie . . . •

„ galic. zakł. kred. włość.
.  Zakł. k. z. w Krak. w 1.1

57, „ „ „ „ » n 
5°/o wegierskie listy . • 

zakł. kred. austr. . • 
zakł. kred. ziem. austr. 
spłacał, w 33 latach • 
Domen, państw. 120 złr. 

6„ Banku gal. hipot. . • 
Pożyczki loteryjne:

Losy pożycz, z roku 1839 .
„ „ 1854 .
„ ,, . I860 .

l/5 losów pożyczki austr.
państw, z r. 1860 . • 

Losy pożyczk. z r. 1864 
, prem. pożyczki węg.

14 50 
18 60

62 05 
64 10 

104 50 
102 
78 50 
83 76 
81 -  
74 51

100 -

16 -  
21 50

62 20 
64 2ó 

105 
103 
78 75 
84 75 
8! 50 
75 50

ICC 50

Losy Comorente . , • 
kredytowe . • • 
żeglugi parewej u*
Dunaju.....................
księcia 3*lm , • ,

„ Palfly . .
„ Giary . 

hr. St. Genois . 
uf.issta Budy 
Windischgraetz . 
tar. Waldstein . 
Keglevich . . 
Rudolfa . . . • 
tureckie 400-frank.

A kcye bamlsowe i prnem
99 25 
79 50 
85 -
89 75
91 25 
95 50 
87 50 
94 —

1107 25
II

92 75 
140 -

90 75

310 — 
107 — 
111 25

119 —1 
142 25 
79 75

99 50

86 25 
90 25 
92 50 
96 50

77 -  
107 75

93 25

91 25

119 75 
141 75

80 25

24 50 
162 50

91 50
38 75

35 25 
28 60 
27 50 
22 76 
14 
14 75 
26 50

810 — 
251 25 
470 -  
2033 

255 — 
166 60 
71 - -  

^34 
126 25

92 -  
89 25
SO 60 
30 
36 
29 — 
28 -  
23 25
14 50
15 50 
26 75

Binku galicyj. dla handlu 
I przem, w Krakowie 
krajowego galicyj»k. 
we Lwowie »  . . 
wiedeńskiego dla o- 
bratn płodów. . . 
galic. hipotecznego 
dla obrotu ogólnego

Banku naród, aoetryao. .
Zakładu kredytowego .

jlugi parów, na Dunaju 
Kolei północ. Ferdynanda 

rządowej fr. a. . . 
zachód, c. Elżbiety 
południowej . . • 
Galicyjskiej ; • •
Czerniowieckiej 
Albrechta . . . . .. „
weg. północ.-wschod. | ou 
ks*. Rudolfa 200 złr. sr |l2 4  — 
Alfóldsko-Fiumańsk. 11122 25 
Koszycko-Bogumił. 
Siedmiogrodzkiej .

„ Cisańskiej . . .
314 — wschodnio-węgiersk. —
107 5 j n austryacko-półn.-zach.!;114 50
111 75 .. Franciszka Józefa , J ‘

812 —
251 50 
472 —
2038 

255 50 
167 

72 -  
234 50 
126 7ł

106 75 
114 
19j 50

132

119 25 
122 50 
122 75 
10/ 25 
114 5i 
193 -

Banku anglo-austryackiego 1^5 75
Zakładu kredytowego węg, 
Banku franko-austryackiegOi 

frank o-węgierskiego!

115 
132 5li 
106 -
215 75

247 —
103 50

Obligi pierwszeństwa:

Kolei Konycko-Bogumiń. 
państwowej 500 fr. 
Emisya z r. 1867 . 
połudaiowej 500 fr. 
Bony 1875-1876 6*  
pół. c. For. 100 iłr.m.k. 

„ „ 1 0 0  w. a.
„ „ w  srebr. 5^

połud. półn. niem. 
za 100 złr. w. a. 
ty  w srebrze . 
gal. Kar. Lud. 300 złr.j 
w srebr. 5• j za 100 złr.j 
Emisya U. . . . [ 
Lwowsko-Czemiow. j 
300 złr. (w sr. 5̂ 4 za lOOj 
Emisya z r. 1867 . j 
Siedmiog. 200 złr.w. a.j 
ks.Rudolfa 300złr.w.a. 
w srebr. 5̂ 4 za 100 złr. 

Austr. Lloyd 100 złr. m. k. 
Tow. pragskie przem. żel. 

po 300 złr. . . .

72 
157 -  
151 -  
111

251 -  
104 -

apoleondofy . . . .  
iuweryay ■■giolskie . .

- riWyjskie . ,
TO . * .....................

Srebro (kupony) . •
pań. Niemiec, u  100 ci.

Rubel pap............................

W alu ty:

Cesarskie korony . • •
dukat na wagę

102 25 
97 — 

105 50

85 50

100 75
99 50

67 — 

78 50

91 -

5 50 
5 49

72 50 
157 50 
151 75 
111 60

102 76

101

79 50
82 50 
68 -

79 5(

91 25

fe 51
5 50

płacą
0* 25 
11 64 
09 48 

ICO 40

56 85 
1 SI’ 1

k w ś w  27 lisrpnik.

Dukat holenderski . .
„  cesarski . . . .  

Półimporyał rosyjski . .
Bubel srebrny rosyjski .

„ papierowy . . . 
Wyki (100) • s • • •
Listy sast. Tow. kr. gaL 5*

» » ^,  Banku hipoteczn.
89 5 o|ObUgi indemn. bez knpon.
8 7  — Akcye kolei gal. K. L. bez k.

„ Lwow.-Czem.
Banku hipot. gal.

5 36
6 41 
9 41
1 71
1 20 

56 50 
85 65 
80 25 
91 20 
83 60 

234 — 
125 50 
247 —

żąóąją
09 26 
U  58 
09 49 

100 50

66 95 
1 21”

5 46
6 50 
9 53 
1 81 
1 22

57 50 
86 50 
81 25 
92 — 
84 50 

235 25 
127 50 
251 —

W a n is w a 26 sierp. ;rub.| kop.
Listy zastawne lej seryi .

'  „ 2ej seryi
kupon .

„ nowe . 
kupon .

, likwidacyjne . .
kupon .

Kolei warszawsko-wiedeń,
„ „ bydgosk.il---------

Rosyi. pożyczka prem. 1864r. ,240 — 
„ ;  „ 1866r.'240 -

100 —  

100 —  

071 
99 10

i 088
87 85 

I 094

rub.|kop.

99 40 

88 ?5



Czwartku 29 Sierpnia 1878.

Ogłoszenie.
Zawiadamiam niniejszem wszyst­

kich szao. kolegów, że w tych dniach 
opuści prasę dziełko pod t. „Oeo- 
grafla“, napisana na podstawie 
planu naukowego przez Wys. Radę 
szkol. kr. zaprowadzonego w szko­
łach ludowych. (2004-3 3)

Kraków dcia 25 sierpnia 1878 r.
W ojciech Michna.

ICOM i
Jak  w latach ubiegłych, tuk i w 

tym roku szkoloym, przyjmuję ucz­
niów do mego zakładu wychowaw- 
czo-naakowego. (2006-1-3)

Władysław Kndaslewloz
w Krakowie, ulica F r a n c i s z k a ń s k a ,  
dom 0 0 . Franciszkanów, drugi podwoizec, 

pierwsze piętro.

Tylko dwóch 
uczniów!

sc szkól lub t>rywxtystów, 
nmźe znaleśc przyzwoite
umieszczenie, staranną o- 
plekę 1 wszelkie lekcye.
w i a d o m o ś ć  w  M e d a l i -  
c y i  , , i * o r a d n i k a “
przy u l i c y  S e lio la ity k i  
p o d  M r. 4 1 0 .  (2082-1 3)

Zawiadamia się niniejszem
że uczniowie niższych klas 
gimuazyalaych lub realnych znajdą 
zupełne pomieszczenie i rodzicielską 
opiekę. Wiadomość przy ulicy Grodz­
k i ej pod L. 72, II piętro. (2080 1-3)

Studentów
na wikt i mieszkanie z opieką rodzicielską, 
przyjmuje pod warunkami naj przystępniej- 
szemi Dorn handlowy pod firma
®L. f o r t u n a  przy Nowej Bramie, obok
Kasy Oszczędne śa  pod Nr. 467 Dzielnica I 
w Krakowie. (2035-1-3)

Przyjmuję na mieszkanie z wiktem H *a- 
n i e u k i  uczęszczające do naukowych 
załłsdćw w Krakowie. (2084-1-3)

Marya Hercokowa, 
ul. Mikołajska dom W.Tatarcznchs 4401 piętro 

Konwersacje w języku francuskim i nie­
mieckim. Muzyka na żądanie w miejscu.

Objaśnienie!!
Wielokrotne ostrzeżenia w kronioe „Czasu“ o o 

btciach zawierających w lobie czgści arszeniko 
dają_ nam sposobność do następującego oświad­
czenia :

Wyklefanie pomieszkań jest już dziń konieczno 
ścią, gdyś w stosunku do kosztów wypada tanie 
1 putowniej jak malowanie, że jednak wypadki 
tego rodzaju u nas się zdarzają, pochodzi to ztąd, 
ie  Szanowna Publiczność kupując obicia, używa 
niewłaściwego pośrednictwa zamiejscowego lub ta­
picerów, których nie jest zadaniem obicia sprowa 
dzać lecz kleić, gdyż nie znają dobryoh i rzetel 
nych źródeł do sprowadzania tychże, a pomija 
specyalny nasz skład tutejszy, któren pracnjąc 
w tym zawodzie i znając Big na tern, stara się po­
dobnym wypadkom zapobiedz przez sprowadzanie 
nieszkodliwych obić, jak to już wielokrotnie do­
wiedliśmy, gdyż wszyscy Ci Wielm. Panowie, ja- 
koto WP. Dr. Rydel i WP. Dr. Weigel posiada­
ją1) z innych składów owe szkodliwe obicia, kazali 
takowe zniszczyć i z naszego składu jako już wy­
próbowane wzięli. (2087)

I M n  i M nrajiski,
s k ła d  o b ić  p o b o ja w y c h

W KRAKOWIE.

Ogłoszenie licytacyi.
•łr. 19599 (2097

Magistrat król. głów. miasta Kra­
kowa podaje do powszechnej wia­
domości, iż celem wydzierżawienia 
na rok jeden to jest na czas od 1 
października 1878 r. do 30 września 
1879 r. prawa propinacyi we wsi 
Grzegórzki, z wyłączeniem teryt>- 
ryum rzeralni, bliżej w warunkach 
licytacyjnych opisanego, a na któ- 
rem to tery tory um przysłaż&ć bęizie 
gminie miasta Krakowa prawo utwo­
rzenia odrębnego szynku, odbędzie 
się w dniu 16 wrieśnla 1878 
r. w gmachu Magistratu w biórze 
II o godzinie l le j  przed połudaiem 
publiczna licytacya.

Na pierwsze wywołanie ustanawia 
się cena w kwocie 110 złr. w. a. 
jako czynsz roczny.

Wadyum wynosi 50 złr. w. a. 
Deklaracye pisemne opatrzone do­

wodem złożonego wadyum i wysta­
wione w formie właściwej przyjmo­
wane będą do godziny 11 przed po­
łudniem w dniu licytacyi w biórze 
departamentu ligo.

Warunki licytacyi mogą być przej­
rzane w biórze Departamentu ligo.

Kraków d. 23 Bierpnia 1878 r.

W  Krakowie
w pewnym domu obywatelskim znajdą PP. 
& i u d £ n c i  zamożnych rodzin, stół, miesz­
kanie, js.ko i opiekę najstaranniejszą. Wia­
domość przy ulicy W o l s k i e j  pod Nr. 67.

(2086-1-4)

Dentschen Dnterrlcht
ertheilt KI. M ic h a e l ,  S ł a w k o w ­
s k a  ulica 278. 2 St. (2083 1-3)

Realność wiejska
obejmująca kilka morgów dobrej zie­
mi, w położeniu pięknem, wraz z in­
wentarzom odpowiednim — je s t  do 
Sprzedania. Bliższa wiadomość pod 
„Dworek 22“ poste rest. Kraków.

(2081-1-3)

Fessyooovany a d j ik t  sądowy
krajowiec, przy czerstwem zdrowia, życzy 
sobie otrzymać posadę dependenta w kance- 
laryi adwokackiej lub notaryalnej. albo ko­
misarza dóbr większych, do czego jest także 
uzdolnionym i zamiłowanym. — Bliź --ej wia­
domości udzieli Edward Wahn w N i 8 k u 

(2041-3-3)

Wałse dla gospodarzy!
60 korcy najlepszego gatunku p a z e u l e y  pod 
nazwiskiem .Florian” , pochodzącej z wyża.ej Au- 
stryi a tutaj zaklimatyzowanej, wydającej z kopy
5 ćwierci czystego ziarna -  korzec iub 100 kilo 
15 złr. w. a. -przedaje JU e o p o ld l f f l a j e r h o f t f r  
w F l l z n ’ t .  (2038 3-3)

Ferdynand Mayer
przy ul. F l o r y a ń s k i e j  pod Nr. 351,
poleca swój » k ł a  a k o n f i t u r  I  k o n ­
s e r w  o w o c o w y c h ,  jakoteż T r u f l e  
i M ix e d -k M k le s  po najumiarkowaószych 
cenach. Zamówienia z prowincyj jak naj­
śpiewniej uskutecznione bywają. (2032 3-6)

Smieró pluskwom!
Arabski pewny środek bez barwy i zapachu 1 B e a  
p l a n  w bieliźnie łóżek! Porcya 30 c. na 6 łóżek 
u K . N to s l im a r a  w K rak ow ie . (2042-2-)

Ważne dla Gospodyń 
i Cukierników.

P iękne, wyborowe, do połowy doj- 
r/.»łt: a i i w & f  Kcnrloty do sma­
żenia Miojpa po 20 c. sprzedaje
ta -  go tów kę (2046-3-3)

ZARZĄD OGRODU

Bustawa M r n i e p  i  Bielsku, U$l
Czcionkami Drukarni „CZASU

ZIEMNIAKI KUCHENNE.
Eariąd dóbr Bailee poleca

ziemniaki kuchenne
obowiązując się takowe odstawiać 
we wakaeane miejsce, w oznaczo­

nym miesiącu i dniu po
eenie *Ir. 1*15 la  50 Klio.
Ziemniaki te są nader smaczue, roz- 
sypiste i trwałe do przezimowania. 

Zamówienia przyjmuje
Agencya dla Rolników 

i .  M l k n c k l e p
w Krakowie w Rynku Nr. 28,

otrzymując zadatku po 30 cent na 
każde 50 kilo. Osszy tych ziemnia­
ków są tamże do widzenia. (1860-7-)

w Krabowi®
wydaje

LISTY ZASTAWNE
S°|« n a  w a l u t ę  a u s t r y a c k ą  l o s o w a n e  w  18 l a t .

8  I® n n  »  jj w  3 8  l a t .

oraz 7 ° | 0 L i s t y  d ł u ż n e  „  w  1 0  l a t .

lis ty  te sg uąjwłaściwsse do tokowania kapitaldw gdy*

1 ton

w pięknych 
gatunkach 
do siewu.

dawniej
J. Jerzmanowskiego,

przy ulicy Sławkowskiej 
poleoa:

P » » e j * b a n a t k ę  
. kostninsk

Zyt* Łerencfcie 
% zepę ś c ie r n la n b ę ,  nasion traw

i warzyw, 
f i u s l e  ś n iie ta n k a w e ,

, ,  k u c h e n n e  po 70—80 c. za kilo 
IBulłw n roN yjsk ł po 5 złr. za kilo. 
S ery  c ie h « i> w s k k .  
f io n f ltn r ?  na sposób franc, z truskawek. 
H e r b a tę  e h t ń m k ą  po złr. 2 50, 3, 

3 50, 4, 5 i 6 złr. za pół kilo. 
© k ru c h y  h e r b a c i a n e  po złr. 1-40 

za pół kilo.
H e r b a tę  r o s y js k ą  b r a e l $*•-  

p o w y e h  po złr. 250 i 2-90 za jedon 
funt rosyjski. (1997-2-5)

ZATWARDZENIl
zapobiega się i leczy przez użycie

Pigułek roślinnych CADVAINA.
Przepisywane przez lekarzy francuskich i za­

granicznych od lat 30-tu zawsze z wielkieiu po­
wodzeniem; ponieważ skladaią się wyłącznie z ro­
ślin, niesprawnją rznięcia ani* kolek i* mogą się 
używać jak o  środek orzeźwiający, oczyszczający 
krew lub sprawujący przeczyszczenie. Metoda 
użycia w poiskim języku. Wymagać należy, aby 
pigułki Cauvaina znajdowały sie w pudełeczkach 
kartonowych, włożonych w pudełka blaszane i aby 
na każdćj pigułce znajdował się napis C a u v a in .

W Paryżu w aptece Pa Dehant, rue St. Quentin 24.
Dostać można w Krakowie w aptece p. J. Tran- 

czyńskiego i w aptece W. Redyka, — we Lwowie 
w aptekach pp. P. Mikolascha i Z. Ruckera,— w Po­
znaniu w aptece Dra Mankiewicza, — w Brodach 
w aptece p. M. Kullaka i Franzosa, — w Czer- 
niowcach w aptece p. Golichowskiego.

   (1645 64 )

1. Zakład Kredytowy w myśl §. 5 swych Statutów nie może prowadzić 
żadnych interesów bankowych lub giełdowych, 
a zakres Jego działania ograniczony Jest wyłą­
cznie do udzielania pożyczek na bezpieczeństwie 
pupilarnem opartych.

2. Bezpieczeństwo to pupilarne stwierdzone jest na każdym Liście Zasta­
wnym podpisem c. k. Komisarza rządowego, obok tego zaś cały kapitał 
zakładowy Towarzystwa służy jako dalsza tychże listów gwaraneya.

3. Suma znajdujących się w obiegu Listów Zastawnych nie może prze 
wyższać wierzytelności hipotecznych Zakładu, przy których nadto w myśl 
ustawy z d. 24 Kwietnia 1874 r. Nr. 93 dz. pr. p. z a i n t a b u l o -  
w a n e m  z o s t a ł o ,  i ż  t a k o w e  s ł u ż ą  p r z e d e w s z y s t -  
f c i e m  J a k o  k s i u c y a  n a  z a b e z p i e c z e n i e  L i s t ó w  Z a ­
s t a w n y c h  w  o b l e j ę  w y p u s z c z o n y c h .

Listy Zastawne i Dłużne Galicyjskiego Zakładu Kredytowego Ziem­
skiego są do nabycia po kursie dziennym:
w Krakowie: w Galicyjskim Zakładzie Kredytowym Ziemskim, 

w Banku Galicyjskim dla Handlu i Przemysłu, 
Lwowie: w Galicyjskim Banku Kredytowym,

Tarnowie: w Filii Galicyjskiego Zakładu Kredytowego Ziemskiego 
Warszawie: w Banku handlowym,
Wiedniu: w Lombard und Escompte-Bank, K&rntner-Strasse 10, ora?

Bank u. WeCbslergesch&ffc der Niederósterreichischen Escom- 
pte Gesellschaft, K&rtnerstrassc 9.

Berlinie: w Norddeutsche Grundcredit Bank,
Ołomuńcu: u A. C. Lcderer,
Bernie: w kantorze Laur. Herber,
Oracu: w kantorze C. Pruckmayer & Comp., 

w Bożen : w kantorze D. Lehman.
Zapadłe Kupony wypłacają się we wszystkich powyżój wymienio­

nych instytucyach. ‘ (48-20 )

we
w
w
w

Porgesa

chłopców
v Wiednia,
I I .  P r a t e r s t r a s s e  

N r .  1 5 .

Szkoła fachowa handlowawWiedniu
H Praterstrasse Nr. 15.

Dyrektor: i i a r o l  i*orflres.
Rok 14ty.

Prywatny ten zakład, urządzony na mooy untawy z dnia 27 
Intego 1873 w ciągu swego trzynastoletniego istnienia spełnił 
podjęte przez siebie zadanie gruntownego wykształcenia zdolnych 
kupców. Tysiące młodych ludzi zawdzięczają swoją egzystencją 
powziętej w tym zakładzie nauce a Dyrekcya uważa sobie za obo­
wiązek ukończonym słuchaczom swoim dać pomieszczenie.

Wyhfady rozpoczynają alę l«  wrieinln — 
Wpisy 9 wrieinln — Programy grstii. (1927-7- 15)

Akademia handlowa i przemysł.
w  G r a c u

rozpoczyna w dniu 16 września szesnasty rok szkolny.
Zakład składający się z dwóch szkół fachowych, k n  piecklej i h a p l r r k o - p r i e m y i i i o -  

w e j ,  ma staranie o gruntowne teoretyczne i praktyczne wykształcenie uczni i rozporządza w tym 
oeln kantorem wzorowym, chemiczną pracownią i mechanicznym warsztatem do nauki.

. akademii iniają prawo do jednorocznej ochotni­
czej skony wojskowej, jeżeli przed wstąpieniem ukończyli z dobrym postępem niższe gimna­
zjum lub niższą szkołę realną. Dla uczni nie mających tego poprzedniego warunku, istnieje osobny 
bezpłatny kura przygotowawczy dln eKzomtnra Jednorocznego. Praktyczną naukę 
dla mechaników i budowniczych machin udziela się oddzielnie w mechanicznym warsztacie zakładu 

Na wszelkie zapytania dotyczące przyjęcia, nmieizc.enia i t. d. udziela objaśnienia 
i obszernych prospektów Dyrekcya akademii handlowej |  przemysłowej w Graco.

(1665 6-9) Dr. Alweng, dyrektor.

Ciągnienie już 2 września 1878 r.

o

S O H E S S
mm e»łe

losy państwowe z 1864 r.
I®* tyl&o Kir. 4V21 etempel.

f i ł ó w H f t  w  y g: r m m » a l r .  3  0  0 , 0 0 0 !
Inne wygrane złr. 20,000, 15,000, 10,000 i t. d.

W o o i i s i e r  y e i c  I b i i  f t

ie r  Aśministratiiłi des M B R Ć U R  Wiea, W otólle Hr. 13.
_____________________________  Ck Cohn. (1932 6 7)

- O

I
■ 0

iPraecIw łysinie
siwiźnie włosów i tworzeniu się łupieżu, jak dowodzą codzienne nadchodzące świa­
dectwa i pisma dziękczynne, zapobiega sam tylko jedynie

Olej ttninowy Dra Morasa
rzeczywiście zadziwiający w swojem działaniu, bo nietylko usuwa wspomnione złe, 
««  swemi silnemi pożywczemi cząstkami sbład.iwemi, które według zasad nauki 

potrzebne Bą włosom, przywraca zdrowie chorym włosom i zadziwiająco wzmaga ich porost
O  t e m  s k a i e e z n e m  d z i a ł a n i a  B » « w i ą  n i e z l i c z o n e  ś w i a d e c t w a .  
P o m i ę d z y  i i u e n U  U s ta  i *  n » » « ę p » j 4 * « >
Ja także udzielam chętnie należną pochwałę Taninowemu olejowi Dra Morasa. Nietylko powstrzy 

mał on mi wypadanie włosów i tworzenie się łupieżu, ale spowodował także silny porost nowych włosów 
W ied  o ń, A n d r a i a y .
Rozliczne środki, których używałem, nie zdołały mi powstrzymać wypadnia włosów, dopiero gdt 

za poradą mego lekarza spróbowałem oleju taninowego I)ra Morasa, usunął on to złe w krótkim czasie. 
Cznję się więc* obowiązanym oddać tomu preparatowi publiczną pochwało a wynalaz-cT naisrorotszo 
oświadczyć podziękowanie.

P r a g a , 10 kwietnia 1877 r. H l n s t i y .
Dostać można we fbszkach po 2 i po 1 złr. we LWOWIE u pana Z y g n n n t a  R o e h e r a ,>ce Dod SrshmviYl nrl.m nil/.. lTr.trtWat.

(1372-6-25)
w aptece pod srebrnym orłem ulica Krakowska.

Żądać n~'----------- ' ‘ —  - - --------należy w yraźn ie: O l e j ą  l a n l n n w e g o  D r a  M o r a s a .

3cle 12gie piętro
w  R y n k u  M r .  8

^ każdego czasu do wynajęcia.  ^
Bliższa wiadomość w handlu Leona 

Fdntucha w Kralowie. (1981-3-3)

_ Clayton i M \m ń
fabrykanci n rolniczych

w  M jm m Ł  L 9 8
polecają PP. Rolnikom 

8l©wnHfet Fasędowe,
WIcwEklfei 9j5«.»F«liorr<i!2ts»e, 
Wlwcarsale sastyftaw e ręcssac, 
iffił«c«Fn?.c sztyftowe klcrft- 

t«w e,
MI»c«mnIe et p«we bis^ratewe 
Kieraty i julocnirnlc stale 

przewozowe,
M ły n k i «to c z y s z c z e n ia  zb o ża , 
Cylindry FerHolleta da wy­

dzielania za zbeża chwa­
stów o k r p t y c h ,  

f%#mpy d o  g n o jó w k i,  
Stfesawlsl M oela  w  f a r y ż u ,  
sieczkarnie, krajacze, do bu 

r a f e ó w  r ó ż n e j  wlelitoścl, 
P ie w n ik i  sio rzagmiku, 

brony,
Mztyrpwttory, p « d « R l b o w e e ,  

I»faia;5 d o  w y o r y w a n la  z śc -  
n t n l a h ó w .  (1998 4-16)

Cenniki i illustrowaxie katalogi franco

WARSZTAT

<Pensyon&t żeński
Teodory Jaworskiej

przeniesionym został z ulicy Sławkowskiej 
do domu Wgo Barańskiego p o d  M r .  
226/316 przy ul. Szewskiej.

Wpis uczennic rozpoczyna Bię z dniem 
26 sierpnia b. r. rano od godz. 10 do 12, 
a popołudniu od godz. 3 do 5.

Przyjmuje się także panienki uczęszcza­
jące do semioaryum i szkół publicznych, 
zapewniając im obok troskliwej opieki i po­
mocy w naukach, ciągłą konwersacyą w ję ­
zykach niemieckim i francuskim, oraz naukę 
rysunków, muzyki i tańców. (1993 3-4) 

T e o d o r a  Jaworska.

Nauczyciel s s M  średnich
przyjmuje uczniów z lepszych 
domów ua wikt i mieszkanie pod 
przystępnemu warunkami. Wiadomość 
przy ul. G a r n c a r s k i e j  pod L. 20.

(2064-2-3)

PEŁNOMOCNIK

St. R lk n c k i
Agencja dla Rolników

w  KS,yB!®S& A. ©*>,

Handel szkła i
Wł. Tomiszewsklego v  Krakowie
potrzebuje p T f i f e t y & a i l t m  zamiej 
scowego. — O warunli&ch listownie,

(2062 2-3)

Posznknje* się 
folwarkn

w okolicy Wieliczki, B chni, Nowego Są­
cza, obejmującego od 80 do 150 morgów 
gruntu. — Wiadomość pod N. B. Nr. 150 
poste restante P o d g ó r z e .  (1964-3 3)

M r alle N ervenkranken slchere HUfo!
Bncbliandlung von H u b er  u. La hm e in Wie-i I 
I. Herrengłsso Nr. 6: l l a i l l c a l e  H e iln a jK  | 

e r  o h  rn n ln c li r n  ' I r r r t .u k n i  n k l i e i
t e n  auf streng naturgemassem Wege (natur- 

rationońe milde) Wasserkur., 
NB. Em nutzliehes, prakt Bnoh fur alle Nrrv.n- 

Hl kranken. Preis 1 fl , mit p0Bt fl J-(Q, M595-5-'

n H I H A  w towarzystwie rodziców 
*7 w dniu 12 b. m. popołndciu ko-
eją państwową (Staatsbahn) ku Krakowu je­

chała, uprasza mężczyzna, który jechał tym 
samym wagonem o wiadomość, czyby nie 
>ylo moiebnem pewne zbliżenie się 04 po­
siedzi oczekuje pod adresem: „Ernst“ an 
die Annoncen Expedition v. q Rudolf Mosse 
i n P r »g- (1931-3-3)

Ogłoszenie.
W pensyonacie K a r o l i n y  K r y ­
n i c k i e j  rozpocznie się wykład  
nauk dnia 4go września. (2065 2-4)

RODZICE 1  OPIEKUNOWIE!
życzący sobie ulokować synów na rok Bikol- 
ny przy pewnej familii, gdzieby im zastąpić 
mogła prawdziwą opiekę rodzicielską, raczą 
zasiągnąć wiadomości w h a n d l u  z a g r a ­
n i c z n y c h  c y g a r  Wielmoź. W le r x b a  
w I r a k o w i e .  (2033 4-4)

Z:
c

początkiem roku szkolnego przyj­
muję młodzież męzką szkół gimna- 
zyalnych jak i realnych pod wła­
sny dozór i opiekę. Rodzice ży­
czący um eśció swych synów, raozą 

zgłosić się osobiście iub piśmiennie. Na żą­
danie może być udzielanym język francuski, 
niemiecki i lekcye fortepianu. (1972-5-6)

Feliks Skotnicki,
metr muzyki.

Ulica Sławkowska L. 277, II. piętro.

Były p r o f e s o r  
matematyki

ma zaszczyt zawiadomić Szanowną P u b l l -  
CiB8S«Ść, źo w roku szkolnym 1878/79 
będzie przyjmował uczniów uczęszczających 
do s s & ó t  tutejszych na p » u a . t e ż z h a -  

ssfie i s t ó ł .
Bliższa wiadomość przy ul. F l e r y f t ń -  

sK ż e J  pod Nr. 842, obok bramy Floryań- 
skiej, Il gie piętro. 3 S . M . (1792-8-8)

Uwiadamiam Szanownych Rodzi­
ców i Opiekunów, że jak lat 
poprzednich tak i teraz przyj­
muję ucfilftiÓW na pomieszka­
nie, stół, korepetycyą; język francu­

ski, muzyka, na żądanie mogą być 
udzielone. (2035-3-3)

F lo r c n fy n a  N z U a r s k a ,  
ulici G r o d z k a  „pod Lwem“ Nr. 67.

Panienki
uczęszczają e do Seminarynm lub innych 
nakładów naukowych, znajdą odpowiednią 
opiekę wraz z pomieszkaniem i wiktem — 
w razie umowy nawet i naukę na fortepia­
nie — przy ulicy Ś. J a n a  pod Nr. 309, 
w domu narożnym na II. piętrze od frontu. 

(1967-5-5)

TOWARY RUMOWE
wszelkiego rodzaju

rcs»jrła za saliozką 1659-124 j
J.RI. Weltmeldler, fabryka gum;

w Wiedniu, Neubau, Stiftgasse Nr. 19.

M ając odpowiednio urządzone zdrowe 
i obszerne mieszkanie, życzę sobie 
przyjąć panienki poramiejscowe, 
uczę; zczające do zakładów naukowych, 
które powierzone mej opiece znajdą 

obok właściwych domowych wygód troskli­
wość i wszelką baczność rodzicielską, nie­
mniej pomoc w naukach i konwersacyą w 
obcych językach a mianowicie we francuskim.

(2049-3-3) A . A . BI.
Wlać F r a n e l i s k a ś ih l  Nr. 148 , 

d ru g ie  p ię tro .

8 M a d  trumien metalowych
w najnowazym guście 1 w wielkim wyborze znajduje sie w  p o d w o r f l  
X X .  F raiici§w fc.ftM ów .

(3712-18) FR. IBGRT.

WARSZAWA.
G ra n d  H o te l (T F u ro p e

zakład pierwszorzędny, wspaniałe położenia w środku miasta przy Saskim ogrodzie 
250 bardzo wygodale urządzonych pokoi i salonów od 1—20 robll diiennie, wybór 
na francuska Kuchnia. labie d’hote, etwipaźe, kąpiele, niemiecka obsługa. Omnibus d< 
wszystkich pociągów. (1557-9-10

Warszawa, 1 Upoa 1878 r. JP en k a la  I N toffrrgeB

1 W A T T I 1 W I E G O

G I E S S H U 1B L J E R
w chorobacD pr.yrządów oddechowych i do trawienia, tudzież jako napoi o każdej porze dnia te 
strony D k a r s ^ a ^ e ^ o l^ n y ,    (826-11-12)

w  H A B liH B A D Z I E .
Skład w KRAKOWIE u p. J. WENTZLA.

Odpowiedzialny rządca Drukarni Józef Łakociński.


